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morski Stefan Kirtiklis zaniemógł na 
u gle na zapalenie wyrostka robaczko: 
wego. dniu wezoraiszym w „Towa 
rzystwie Pielegnowania Chorych‘ do 
konano operacii. Stan pacjenta do: 
bry. aczkolwiek bardzo poważny. 


E 


Późną nocą uzyskaliśmy w drodze 
telefonicznej bezpośrednio z Wilna 
następujace dalsze szczegóły o cho» 
robie P. Wojewody. 

P.. Wojewoda Kirtiklis przebywał, 
jak wiadomo, na urlopie wypoczynko: 
wym w osadzie Rekanciszki pod Wil- 
nem, ciesząc się aż do ubiegłej nie: 
dzieli jaknajlepszem zdrowiem. Pier: 
wszę objawy nagłego zasłabnięcia wy- 
stąpiły w niedzielę popołudniu, przy: 
czem jednak początkowo nie zdawa: 
no sobie sprawy z jego natury. Wo: 
bec jednak gwałtownego pogorszenia 
się stanu zdrowia P. Kirtikhsa w no: 
cy z niedzieli na poniedziałek i wv: 
stąpienia ostrych bólów  wewnętr”- 
nych, zawezwani zostali z Wilna do 


| Rekanciszek lekarze, m. in. znany le: 
karz wileński Dr. Zarcyn, który po. 


stawił djagnozę ostrego zapalenia wy 
rostka robaczkowego. Z jego polece: 
nia przewieziono chorego niezwłocz: 
nie do oddziału chorurgicznego wi: 
leńskiej lecznicy Towarzystwa Pieię: 
Ja ODA Chorych pod wezwaniem 

Józefa przy ul. Tyzenhauzow: 
skiej, gdzie dr, Żarcyn, jako główny 
«rdynarjusz, w asyście znanych miei- 
"NEWARK O MNEMEWICCMCE————_ O SE 


Prace mad reformą 
szkolniciwa 
są już ma ukończemiu 

(o) Warszawa, 1. 8. (Tel. wł)  Dowiadu e- 
my się, że Ministerstwo W. R. i O. P. posta- 
nowiło utrzymać zasadę, że 4-klasowe gimna- 
zja nowego typu muszą składać się z 8 od- 
działów, każda klasa ma mieć 2 oddziały, ©' 
mnazja, które nie będą miały warunków do 
uruchomienia 8 oddziałów, zostaaą elikwido- 
wane. 

Postanowiono również skasować cały sze- 
reg gimnazjów w Małopolsce, głównie w tych 
miejscowościach, gdzie na terenie powiaiu 
znajduje się po kilka szkół ogólnokształcący::u 
Likwidacja będzie przeprowadzona stopniowo. 
"Do zapowiedzianej likwidacji seminarjów 
nauczycielskich postanowiono przystąpić już w 
roku bieżącym i przeprowadzić ją w ciągu 3 
lat. Kandydaci na nauczycieli. aby uzyskać 
prawo nąuezania w szkołach pywszechnych 
kędą musieli obecnie ukończyć nowe 4-k'a- 
sowe gimnazjum, a potem specjalne 3-leta'> 
lieea. 

Na terenie b. Koagresówki, gdzie ilość 
szkół średnich jest niewystarczająca utwor:6 
ny zostanie cały szereg nowych 4-klasowy = 
śimnazjów. W pierwszym rzędzie nowe za- 
kłady szkolne otwierane będą w miasta"h, 
gdzie niema ególnokształcących szkól średniuh 
a istniały przedtem seminarja nauczycielskie, 
lub jeśli na terenie powiatu nie wirieje gim 
nazjum. Otwarcie nowych szkół na terenie >. 
Konśgresówki nastąpi już na jesieni: 

Wszystkie prace związane z retormą szk , - 
nictwa dla. Dierwsześo okresu są już na u 
kończeniu, 
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DZIEŃ POMORSKI ĵ 


P. Wojewoda Po morski Si. Kirtitelis 
| poważnie zamiemóśł 


Wczoraj dokonano operacji — Stan chorego mie budzi obaw 
| Wilno 1 8. (PAT). Wojewoda Pos. 


scowych chirurgów dr. Kucharskiego 
i dr. Trzeciaka, oraz lekarza chorób 
sercowych dr. Sztolcmana i lekarek 
internistek Dr. Ulejewskiej i Dr. 
Dzióbównej dokonał operacji. Trwa 
ła ona blisko 3 kwadranse. nietylko 
potwierdzając djagnozę, ale ponadto 
stwierdzając ropne zapalenie 'trzew= 
nej, spowodowane pęknięciem wyra- 
stka robaczkowego 


Kpi Skarżwńskki wusfariował cio lofu 
powieśrzmeśo do F elski 


Bohafersici loimi wytąduie w Warszawie fufreo po polłudmiu 


(o) Paryż, 1. 8. (Tel. wł.) Wczo: 
raj o godz. 10 rano z lotniska w S: 
Anglevaise pod Boulogne Sur Mer 
wystartował w drogę powrotną do 
Polski kpt. Skarżyński. 

Samolot po przepisowem okrążeniu 
lotniska skierował się ku wschodow:. 


W mauzoleum ma Harendzje 


spoczęły zwłoki $. p. Jana Kasprowicza 


Zakopane, 1. 8. (Pat) Wczoral rozno- 
częły się tu uroczystości związane z prze- 
niesieniem zwłok wielkiego poety śp. Jana 
Kasprówicza z cmentarza w /skopaneat 
do mauzołeum na Harendzie. 


W godzinach porannych w obecnośc: | górale. 


najbliższej rodziny zmarłego i przedstawi 
cieli władz, dokonano ekshumacji zwłok, 
poczem przeniesiono je do kaplicy cme?n- 


S$irajic wiesńsi ma ss. Kraków“ 


Marymarze deomasają się powięłsszemia etatów 
Wczoraj o godz. 11 w połuda'e na stai- , meldował o zajściu Urzędowi Morskiemu, 


ku „Kraków“, mającym wyiść z ładunkiem 
około 2.800 łona węśla do Szwecji wy- 
buchł strajk włoski, ż powodu zatargu to- 
czącego się między związkiem armatorów 
a związkiem transportowców na le zmnie!- 
szenia etatów na statkach hand'owych. 

Na „Krakowie* zmniejszono ogólnie 
liczbę załogi z 21 do liczby 18 osób, na 
wzór marynarki Tery Kapitan za- 


3 pomniki „Niezmameśo Powstańca“ 
na Górnym Slasku 


chciała wysadzić w powietrze banda e e i 
niemieckich 


Katowice, 1. 8. (Pat). Dyrekcia po'icji 
w Królewskiej Hucie aresztowała ttzech 
młodych ludzi, którzy zorganizowali się w 
celu zniszczenia pomników „Nieznanego 
Powstańca" w kilku miastach na Górnym 


30 cadzozicmców ma umniwersyśecisim 
kursie o Kkulłurze polskiej 


Warszawa, 1. 8. (PAT). Wczoraj rano w auli 
Uniwersytetu Warszawskiego odbyło się otwar- 


| cie tegorocznego trzeciego z rzędu kursu waka 


cyjnego o kulturze polskiej dla cudzoziemców. 
Kurs ten zorganizowany został w Warszawie 
pizez Kuratorjum Okr. Szk, warszawskiego. 
inauguracja wykładów rozpoczęła się prze- 
mówieniem kivrownika naukowego 
Hanudelsmena. którv zangznał obecnych z celem 


kursu prof, | pospolitej, problemy międzynarodowe, problem 


JEŻ DZIEŃ GRUDZIĄDZKI 
DZIEŃ KUJAWSKI 
GAZETA MOGILEŃSKA 


Telef. 22-18 
a Konto set. P. K. 0. 205.102 sn | a ko 


Minister Zarzycki 
do „Voiskaroh“ 


Minister przemysłu i handlu dr. F. Za- 
rzycki nadesłał pod adresem „Polskarob“ 
depeszę treści następującej: 

«W dniu, kiedy „Polskarob” przeład:- 
wuje w Gdyni swą 10-miljonową tonnę wę- 


jest 
gla, przesyłam życzenia dalszeł wydajnej 


Stan pooperacyjny chorego 
chwilowo bardzo poważny, jakkor: 
wiek nie budzi bezpośrednich obaw. | pracy i wyrażam przekonanie, iż firms. 
Według opinii Dr. Zarcyna, który która pierwsza osiadła w Gdyni, będzie 
późną nocą odwiedził chorego, w sta: w przyszłości broniła swego mielsca w wy- 
nie P. Kirtiklisa nastapilo pewne po. | S$" Pracy przy eksporcie polskiego we- 
lepszenie. aczkolwiek temperatura | £la i rozszerzenia dla niego zamorskich 
utrzymuje się jeszcze dość wysoka. rynków zbytu”. 

Przy łożu chorego czuwa małżon: 
ka P. Wojewody. 


Polak prof. *moleński 


człomiciem Akademii im. Ma- 
ssarrka w Pradze 


Praga, 1. 8. (PAT). Wybór prof. politechniki 
warszawskiej inż. Śmoleńskiego na zagraniczne- 
go członka Akademji Pracy imienia Massaryka 
w Pradze został zatwierdzony. Obok Pana Pre 
zydenca Mońcickiego prof. Smoleński jest jedy- 
nym Folakiem członkiem powyższej akademii. 


Pogoda przy starcie była doskonała. 

Dziś oczekiwany iest przylot bo: 
haterskiego pilota do Paryża. We 
środę kpt, Skarżyński wystartuje do 
Warszawy. Jak już donosiliśmy, na 
lotnisko mokotowskie ma przybyć o: 
koło godz. 4,30 po południu. 


Netwe zamówienia 


Sowiciów 
w polskim przemyśle elet- 
trucz» um 

(o) Warszawa, 1. 8. (Tel. wł.). Donosilismy 
swego czasu © zamówieniu większe! partji © 1- 
ników elektrycznych przez Sowiety w jednej z 
firm polskich. Obecnie zaistniały nowe możli- 
wości zamówień na generatory, akumulatory 
i inne maszyny elektryczne, W związku z tem 
wyjeżdża do Rosji przedstawiciel firmy zain- 
teresowanej. 


tarnej Trumnę, obsypaną kwiatami i wień- 
cami złożono na katafalku w starym dre- 
wnianym kościółku przy cmentarzu. Straż 
btonorową przy trumnie zaciągnęli strzelcy 
z Zakopanego, oraz harcerze z Poznania i 


Wydaina redukcia bud- 
żetów samorządowych 

(o) Warszawa, 1. 8. (Tel. wł). W dniach 
ostatnich samorządy terytorjalne e całej Pol- 
ski przedstawiły władzom madzorczym swe 
budżety, Wedle obliczeń Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych budżety te zmniejszyły się bar- 
dzo wydatnie. W województwach zachodnich 
redukcja budżetów samorządowych wynosi 20 
procent, z czego 8 procent w m'astach, 24 
procent w powiatach. 


Przez cały dzień wczorajszy wielkie 
tłumy publiczności wypełniały  kościńł, 
składając ostatni hołd zmarłemu poecie. 


prosząc o pomoc policji. 

Zdarzenie to nie miałoby poważniej- 
szego znaczenia, gdyby nie pewna kor- 
sekwentna akcja sabotażowa, której prze- 
jawem jest powyższy wypadek, mogący 
wywołać dalsze komplikacje w  stosua- 
kach socjalnych portu gdyńskiego, co nie- 
wątpliwie będzie na rękę najbliższym na- 
szym konkurentom. 


Kustrjaccy Ickarze 


zwiedzą polskie uzdre- 
wisha 


Wiedeń, 1. 8. (Pat) W końcu sierpnia za- 
mierza odwiedzić Polskę wycieczka austrjac- 
kich lekarzy w celu zapoznania się z polsk'e- 
mi miejscowościami kąpielowemi i uzdrowiska- 
mi W wycieczce tej weźmie udział od 30 do 
40 lekarzy, Lekarzom austrjackim będzie pra- 
wdopodobnie towarzyszyło kilku dziennikarzy 
austrjackich. 


Śląsku. Aresztowani przyzna.i się do ra: 
miaru wysadzenia pomnika w Królewskiej 
Hucie, Lipinach i Brzozach, poczem chcieli 
zkieg do Niemiec. Dalsze dochodzenia w 
toku. 


Zmiany w statucie 
iwiązku Leśjonisiów 


(0) Warszawa 1 8. (tel. wł), Do nowego 
statutu Związku Legjonistów który wchodzi 
w życie w dniu 5 sierpnia rb. dołączono u 
chwałę w sprawie obsadzania stanowisk preze 
sów į wiceprezesów, Stanowiska te obejmować 
mogą wyłącznie b. legjoniści z pułków i za: 
kładów frontowych. 


EEEE] 
fonetykę 


i organizacją kursu. Przedmioty wykładowe na 
kursie obejmują: w dziedzinie sztuki architektu- 
rę polską, ra-arstwo polskie i teatr, w dziedzinie 
literatury — złoty wiek oświecenia, romantyzm 
i literaturę wsyółczesną, historję powstania Pol- 
Ski, walki Tolski o niepodległość, Polska współ. 
czesna, terytor:iw Polski, ludność, ustrój Rzeczy- 


skiego: kistorję języka literackiego, 
oraz ćwiczenia językowe. 

Na kun przybyło około 50 cudzoziemców, 
studjujących język polski. Są to Francuzi, Wło. 
si, ».merykanie, Czesi, Węgrzy, Niemcy, Szwedzi 


ekonomiczny wreszcie z dziedziny jezyka nol-lł wialn Paiaków z zaeranicy. 


Bankructwo konferencji londyńskiej 
tie zaskoczyło polskiej opinji publicznej. 
Nie zaskakuje też i polskich sfer rządo- 
wych. 

Na ten rezultat bowiem, jaki dały 45 
dniowe obrady przedstawicieli 66-iu 
państw w Londynie, a właściwie na... 
brak rezultatu — byliśmy przygotowani, 
liczyliśmy się z nim. 

Próżne też byłyby i bezcełowe teraz 
dociekania, jakie przyczyny złożyły się na 
to, że delegaci 66-ciu państw uznali wresz 
cie za konieczne zakończyć smutne wido- 
wisko konferencji, która żadnej sprawy 
mie zdołała doprowadzić do wspólnego 
mianownika zgody i porozumienia. 

I dlatego też żmudne zadanie ustalenia 
przyczyn skrewienia konferencji trzeba 
pozostawić ludziom, lubującym się w te- 
oretycznych rozważaniach. My winniśmy 
raczej zająć się praktyczną stroną, t. |. 
sytuacją, jaka wynika po zamknięciu 
rierwszego, siedmiotygodniowego etapu 
tej konferencji, która nie wyznaczy- 
ła nawet terminu, w którym znowu zje- 
chać mieliby się do Londynu przedsta- 
wiciele owych 66-ciu państw. 

Chodzi nam aczywiście w pierwszym 
redzie o sytuację, w jakiej się znalazła 
Polska — i o praktyczne wnioski, które 
wysnuć trzeba w chwili zamknięcia kon- 
ferencji. 

Otóż trzeba sobie przedewszystkiem 
uświadomić, z czem pojechali polscy 
przedstawiciele do Londynu i co w ze- 
spół obradujących wnosili. 

Pojechali nie z „receptami“ na ogól- 
no-światowe bolączki gospodarcze, nie ze 
stosem teoretycznych doktryn, — ale z 
szeregiem realnych wniosków, wypróbo- 
wanych w życiu, opartych o bogate do- 
świadczenia własne ostatnich lat. Nasi 
delegaci w swych przemówieniach za- 
równo na plenum konferencji, jak i w 
hamisjach, — a więc zarówno minister 
Koc, jak pp. Rose, Sokołowski i inni, — 
mogli oprzeć się nietylko o uzgodnioną 
wolę i dążenia bloku państw rolniczych, 
ale również o szereg praktycznych wska- 
zań i doświadczeń, poczynionych przez 
władze polskie w ostatnich 4-ch. latach 
pogłębiającego się kryzysu. A wnioski te 
zmierzały do konkretnych celów, jak o- 
graniczenie podaży zboża, unormowanie 
produkcji, podniesienie cen produktów 
rolnych, stopniowe zniesienie zakazów 
przywozowych, obniżenie barjer celnych 
itd. 

Ale nietylko konkretne i na bogatych 
doświadczeniach oparte wnioski zapre- 
zentowaliśmy w Londynie. Występowali- 
śmy tam również jako czynnik ładu i or- 
ganizacji, jako jedno z nielicznych 
państw, które z wstrząsów walutowych 
i gospodarczych ostatnich 4-ch lat ura- 
towało trzy bezcenne skarby: — niewzru 
szoną walutę własną, zrównoważony 
budżet państwowy i aktywny bilans han 
dlu zagranicznego. 

Jednakowoż od samego początku kon 
ferencja londyńska zeszła na tory zupeł- 
nie inne. Wielka kampanja walutowa, 
wszczęta przez Amerykę przy akompa- 
njamencie spadku dolara, przesłoniła zu- 
pełnie horyzont konferencji, uniemożli- 
wiając wprost dotarcie do tych konkret- 
tych, praktycznych zagadnień, które mia 
ły przecież stanowić główne zadanie zja 
zdu londyńskiego. O ożywieniu między- 
narodowej wymiany towarowej, o skaso 
waniu utrudnień spiętrzonych w ostat- 
nich latach w życiu gospodarczem świa- 
ta — mowy więcej być nie mogło. Plany 
Roosevelta były biegunowo przeciwne z 
temi, które do Londynu przywieźli de- 
legaci europejscy. Każda próba uzgod- 
pienia jakiegokolwiek zagadnienia koñ- 
czyła się — niepowodzeniem. 

I dlatego też dziś, gdy okazało się, że 
świat jeszcze nie dojrzał do porozumie- 
nia, musimy sobie w Polsce uświadomić: 
co powinniśmy u siebie zrobić po ban- 
kructwie konferencji londyńskiej? 

Odpowiedź jest prosta. Będziemy u 
nas z całą konsekwencją szli po tej linji, 
po której kroczyliśmy od szeregu lat. 
Cała nasza polityka gospodarcza została 
z mądrą przezornością i wnikliwem prze- 
widywaniem nastawiona na równowagę 
wewnętrzną, na tworzenie własnemi Si- 
tami zdrowych warunków dla ożywienia 
życia gospodarczego. 

Przy tej linji pozostaniemy. Bo z do- 
świadczeń ostatnich lat okazało sie. że 


jest to linja najodpowiedniejsza dla Pol- 
ski, najbardziej Polskę chroniąca przed 
wstrząsami i katastrofami, które gdziein 
dziej w innych państwach dokonały ta- 
kich spustoszeń. 

Jeśli to, co zaszło w Londynie, zbilan 
sujemy, z punktu widzenia naszego inte 
resu państwowego — to otrzymamy bar- 
dzo dodatnie zjawisko. 

Otóż dopiero teraz, w ciągu tych lon- 
dyńskich perypetyj walutowych, dowie- 
dział się Świat cały, że istnieje wielkie 
państwo, które mimo kryzysu, mimo za- 
łamania się potęg innych walutowych, u- 
trzymało swoją walutę nietkniętą i nie- 
wzruszoną. 
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ferencji lon 


Oczywiście, ażeby to osiągnąć, pono- 
sifa Polska ofiary. Poniósł ją w Polsce 
każdy: — i chłop i robotnik i mieszcza- 
nin i ziemianin i urzędnik i kupiec i prze 
mysłowiec. Rząd nie wahał się ściągnąć 
na siebie „niepopularności“ obniżenia sto 
py życiowej swych obywateli. Wprowa- 
dził rygorystyczną zasadę, że nie wolno 
więcej wydawać, niźli się ma dochodów. 
Wprowadził zarówno w gospodarce pań 
stwowej oszczędności, jak i zmuszał spo- 
łeczeństwo do sprawiedliwego rozkłada- 
nia ciężarów kryzysowych na wszystkie 
warstwy. 

I dopiął też rezultatu. Utrzymał rów- 
nowagę budżetową i utrzymał nietknię- 


tego w swej wartości złotego polskiego. 
O tem dziś wie świat cały. Jesteśmy 
w zespole tych 6-ciu państw, które rów- 
nię złota uznały za nakaz przetrwania 
kryzysu — i niema mowy o tem, by się 
złoty mógł zachwiać. 
Polska, która poprzednio dwa razy 


przeżywała grozę inflacji i która wie, ja- 


ki jest jej posmak, zrobiła wszystko, a- 
by uchronić swoją walutę. 

Mógł to zrobić rząd — silny, rząd, 
świadomy swej odpowiedzialności. 

Jest to dla nas pozytywny rezultat 
konferencji londyńskiej. 


Nie obarcza nas ona żadnemi obowiąz: 


kami. Mamy wolne ręce. Możemy Śmia- 


ło iść po dotychczasowej linji. Wiemy, że: 


wiedzie ona do korzystnych realnych i 
dodatnich rezultatów. 


O zrealizowaniu drugiej części hitierows= 
kiego programu narodowo — socjalistyczne: 
go o głoszonych tak niedawno jeszcze hasłach 
nacjonalizacji banków, kopalń fabryk, o pars 
celacji latyfundjów magnatów  wschodnio— 
pruskich, dziś pod rządami kanclerza Adolfa 
Hitlera niewolno już ani mówić ani pisać, 

Strasser i inni twórcy „socjalistycznej“ czę 
ści hitlerowskiego programu gospodarczego 
poszli już mówiąc z rosyjska „w duraki“. — 
Decydujący głos w sprawach przemysłu dał 
kanclerz Hitler „rekinom kapitału“ jak Thys 
sen, Krupp, Bohlon. Zębata swastyka nie u 
chroni biednych, proletarjackich płotek od 


połknięcia przez „rekiny”, 

Zamiast nacjonalizacji, rząd kanclerza Hit 
lera ofiarował narodowi niemieckiemu inne 
dobrodziejstwo — ustawę o przymusowej ste 
rylizacji wszelkiego rodzaju zwyrodnialcówe 
zbrodniarzy, alkoholików, epileptyków, matos 
łów i idjotów. 

Minister Frick jeszcze przed wydaniem u» 
stawy o sterylizacji wskazywał na zastraszas 
jący wzrost procentu warjatów i ludzi nienor 
malnych w Niemczech. Urzędowy organ les 
karski „Korrespondenz fuer Rassenpflege" — 
oblicza, że Niemcy obecne mają 100000 epi: 
leptyków, 75000 idjotów, 100 tysięcy kretynów 


Mżyteczny przyjemniaczek 


Jest w Stronnictwie Narodowem pewna 
osobistość, która swemi niefortunnemi wystą* 
pieniami w różnych dziedzinach i płaszczyznach 
już tylekroć razy zdołała się najgruntowniej 
ośmieszyć, że każdy jej nowy „występ mimo- 
woli wywoływać musi żywą wesołość. Jej 
talent do dobrowolnego choć bezwiednego kom- 
promiłowania się jest doprawdy zdumiewający 
i... rozbrajający. Cóż bowiem począć z takim 
kimś, kto tuż po zeszłorocznem wielkiem „Świę= 
cie Morza* w Gdyni grzmi i wymyśla na tę „sa* 
nacyjną galówkę", niegodną oczywiście laskt, 
by ją zaszczyciły stopy prawowiernych „naro- 
dowców", — a w tymże momencie dowiaduje 
się po niewczasie, że na owej rzekomej „galów= 
ce" były pocichu obecne różne grube ryby jego 
wlasnego stronnictwa z p. Trąmpczyńskim na 
czele? Albo co zrobić z takim fantem, że owa 
czołowa osobistość „narodowa” z całą pociesz= 
ną powagą pięcioletniego Romcia wygłasza 
z sejmowej trybuny nieprawdopodobną bujdę 
o tem, że w angielskiem uniwersyteckierm mies“ 
cie Oxfordzie zamiast stacji kolejowej (dla 
oszczędności!) stoi „drewniany barak, gdzie na- 
czelnik ruchu (również z oszczędności) co sobo- 
tę sam szoruje podłogę”? 

Takich pięknych Rkwiałuszków ma ów pan 
w repertuarze swego „politycznego“ bajdurzee 
nia tysiące. W Sejmie stały się one już przy” 
słowiowemi, Nie od rzeczy bowiem będzie por 
wiedzieć wyraźnie, że tym kimś jest ni mniej 
ni więcej — sam p. prezes „narodowego“ klubu 
parlamentarnego, posel Roman Rybarski, 

Pół biedy, kiedy p. prezes robi z siebie wi- 
dowisko na arenie sejmowej. Tam już przy- 
wyknięto do niego, a kolejne jego kompromita- 
cje starają się koledzy klubowi jakoś bądź-co- 
bądź łatać „domowym sposobem”, Śmieszność 
— pozostaje w „rodzinie*, na wewnętrzny, 
gorzkawy użytek stronnictwa. Ale że też 
w tem calem, podobno „wielkiem* i ponoć „dy- 
scyplinowanem” Stronnictwie Narodowem nie 
znajdzie się wreszcie ktoś stanowczy, kto toz- 
kosznemu prezesowi raz wreszcie zakazałby pi» 
sywania do gazet i publicznego kome 
promitowania się na tej drodze i siebie 
i całej part ji... 

N am bowiem nic a nic nie szkodzi to, że 
pan Rybarski popełnił teraz znów i rozesłał do 
całej „narodowej* prasy nowy artykuł, gdzie 
opowiada, że nasz Cbóz — to ludzie, którzy 
ideologji państwowej służą rzekomo dla „opor” 
tunizmu”, ba, zapewne dla „materjalnej korzyś- 
ci*,> pobierając „lichwiarskie procenty z kapi- 
talu dawnych otiar“. Wprawdzie cieszy nas 
mimowolne przyznanie nam przez p. Rybarskie- 
go, że my, ludzie Piłsudskiego, istotnie 
mamy za sobą taktyczny kapitał 
e f ia rs poniesionych dla Polski. Ale my — 
wiemy e tem i bez p. Rybarskiego. Natomiast 
zabawniejsze jest to, iż wniosek. olynacy (jak 


nas, twierdzi, jakobyśmy my przy tem wszyst= 
kiem, „łącząc przyjemne z pożytecznem”, słu* 
żyli za „parawan dla obcego kapitału”, — kto 
wie: może „żydowskiego“, może „niemieckie= 
go”, a może nawet — Boże uchowaj — „mae 
sońskiego". Gdzie, jak i kiedy robią to owe 
wcielone szatany, „sanaforzy”, ci sami właśnie, 
którzy (naprzekór radom endecji) nietylko 
wszczepili w społeczeństwie hasło k a p i * 
talizacji polskich zasobów 


có to szkodzi? Mógł oxfordzki naczelnik sta- 
cji w nieszkodliwej fantazji p. Rybarskiego 
myć co sobotę podłogę, to możemy i my w tan 
kich samych opowiastkach grzecznego Romcia 
być rzekomemi 
tałów”. 


„parawanami Obcych kapie 
Tyle jego. 

Ale od niechcenia może można byłoby przy 
tej okazji zapytać tegoż wlaśnie p. Rybarskie- 
go: — kto to taki był kiedyś owym wicemini- 
strem skarbu, co to nie umiejąc sobie ani rusz 
poradzić z pówierzonemi mu obowiązkami, na 
gwalt, zapalczywie a świadomie zaciągać chciał 
zagranicą najłatalniejsze dla państwa pożyczki, 
mające Polskę wydać w pacht o b cemu 
Rapitał o wi? — Czy nie był to przypad- 
kiem ten sam prof. Roman Rybarski, co 
to później został prezesem klubu „narodowego“, 
a jeszcze później opowiadał o oxfordzkiej sta* 
cji, zanim wreszcie napisał artykuł o „obcym 
kapitale" i „sanacji“? 

A może jeszcze drugie pytanie: — co to za 
„obóz* ma na sumieniu najbardziej skandalicz= 
ną z pośród licznych przedmajowych 
ałer, gdzie obcy kapitał za parawanem wybit- 
nych nazwisk partyjnych odegrał zasadniczą 
rolę: — aferę żyrardowską ze stemplem „naro= 
dowego“ p. Kucharskiego? — Czy nie był to; 
przypadkiem ten s a m Związek Lud- 


Niech sobie użyje. 


iwem Narodowem", a jeszcze później wybrał 
b. wiceministra Skarbu p Rybarskiego na swe 
go prezesa w Sejmie, zanim wreszcie zaczął 
w swej prasie drukować jego brednie o rzeko* 
mych „kontaktach" obcego kapitału z naszym 
Obozem — ? 

I wreszcie jeszcze jedno pytanie: — jakiż to 
„kapitał ofiar“, poniesionych przez niego 
dla wywalczenia Polski, dyskontował onże 
p. Rybarski, kiedy go w swoim czasie z partyj* 
nej łaski robiono członkiem rządu, wiceminie 
strem w ł i nans o w y m resorcie pañ- 
stwa? Boć przecież sam w zakończeniu wspom- 
nianego artykułu wypisał, że „rządy sprawować 
meże ten tylko, kto prawo do tego zdobywa so- 
bie przez ofiary, przez trud, przez pogardę dla 
oporiunizmu”... 

Dla nas — to jego stwierdzenie jest bar” 


woda) z opowiadań zapalczywego prezesa | 


i oszczędności, ale i zwycięsko 
obronili podstawę pols kiego kapitału, 
t. j. polską w a l u t e, — niewiadomo. Ale 


Narodowy, co to później nazwał się ; 


ności Rzeszy powinnoby dla urzeczywistnienia 


ideału „czystości rasy“ pójść pod nóż urzędo. 


wych sterylizatorów. 

Dodajmy, że przy dalszej, praktycznej in 
terpretacjj ustawy bardzo łatwo okazać się 
może, iż wyznawanie doktryny koministycze 
nej lub socjalistycznyej i wogóle opozycjo» 
nizm wszelkiego rodzaju jest dowodem „nie: 
wątpliwym* idjotyzmu, kretyniżmu i epilepsji 


W prasie niemieckiej wychodzącej poza gra 


nicami Rzeszy, wyrażono już obawy, iż poč 


nóż sterylizacyjny wcześniej od idjotów i 


kretynów pójść mogą opozycjoniści. 

Hitler zatem pozostawił daleko poza sobą 
Robespierre'a i Dantona, Lenina i Dzierżyńe 
skiego, ja 


oryginalny. W okresie tzw. pozytywizmu war 
szawskiego modne były wśród postępowej in 
teligencji dawnego zaboru rosyjskiego jako 
lektura poniekąd obowiązkowa „Szkice socs 
jologiczne* Herberta Spencera, Głośny w 


Sam pomysł sterylizacji nie jest coprawda | 


swoim czasie socjolog angielski, który darwie 


nistyczną teorją ewolucji ilustrował rozwój 
instytucyj społecznych, religijnych, obyczajoe 


wych itd., przytaczał między innemi pewne 


plemię koczowników australijskich, które pra 
ktykowało sterylizowanie słabszych,  upośle: 
dzonych mężczyzn. Nie słychać jednak, by 
ów szczep australijski — prekursor hitlerows 
skiego ustawodawstwa sterylizacyjnego, osiąg 
nął jakieś wysokie szczyty w swym rozwoju. 
W każdym razie, nie uważał on siebie za „na 
ród panów" i mie sięgał po panowanie nad 
światem. | 

Rewolucja, która, zamiast reform społecz: 
nych, zamiast pracy i dobrobytu przynosi na 
rodowi lancet sterylizacyjny, nie będzie chy» 
ba budzić zachwytu, ani chęci naśladownictwa 

AAEE 


Polegli ma wojnie 


żołnierze niemieccy 
bylt... pierwszymi i napraw 

ciziwsz:znmi miflierowcamni |. 

Onegdaj na placu przy dworcu kolejowym 
w Gdańsku odbyła się uroczystość odsłonię: 
cia wielkiego pomnika na cześć żołnierzy ar 
mji niemieckiej, poległych w czasie wojny. 
światowej. 

W uroczystości wzięły udział wszystkie 
związki byłych wojskowych z obszaru Wolne 
go Miasta i delegacje związku byłych wojsko 
wych z Lubeki. 

W czasie uroczystości przemówienie Wya 
głosił prezes związku byłych kombatantów 
wojennych major Witt, oraz wiceprezydent 
senatu Greiser, który oświadczył że polegli 
na wojnie światowej żołnierze niemieccy byli 
pierwszymi į najprawdziwszymi hitlerowcami, 

Po odsłonięciu pomnika odbyła się defila: 
da organizacyj wojskowych wGdańsku przed 
gmachem Wysokiego Komisarza Ligi Na'oz 
dów. Defiladę przyjął wiceprezydent Greiser, 


dzo użyteczne, bo choć bezwiednie, ale 
prawdziwie potwierdza prawa nasze 
go Obozu do rządzenie kr «- 
i e m. i 

Pozatem jednak niechże nam wolno będzie 
resztę opowiastki p. Rybarskiego uważać rów= 
nież iza przyjemną dla nas. W co- 
dziennej, żmudnej naszej pracy dobrze jest bo” 
wiem od czasu do czasu móc się roz e” 


ś mi a Ć z owej oxłordzkij bujdy, jaką się 

p. wnarodowemu* prezesowi udało mimowoli 

popełnić, k: 
x 


pea 


x uke == 


"a pociągi 


ŚRODA, 


DNIA 2-G0 SIERPNIA 1933 R. 


strzeże swastyki 


Polowanie Z nagonka ma kompromiimjace 


Gokun 


Niemieckie ustawodawstwo wzbogace- 
me zostało ustawą o karze Śmierci, która 
ma spotkać każdego, kto odważyłby się 
mapaść na hitlerowca. Kara taka spotkać 
może tych, którzy tylko zamierzają do- 
konaé takiego czynu chociażby go jeszcze 

nie dokonali, jak również tych, którzy ros- 
szerzają hańbiące wiadomości o Niem: 
czech. Ca pod temi hańbiącemi wiadomo:. 
ciami ustawodawcy dzisiejszego reżymu 
myślą, dobrze wiadomo z dawniejszych 
przestróg danych zagranicznym korespoa- 
dentom. Wiadomo bowiem, że ci właśnie 
korespondenci szykanowani byli tylko za 
ko, że objektywnie informowali zagraniczną 
opinję o wypadkach nie trzymając sę 
urzędowych komunikatów, grzeszących 
swą stronniczością, Obecnie zagraniczni 
dziennikarze narażeni są na poważne nie- 
bezpieczeństwo przy wykonywaniu swych 
obowiązków. Nic więc dziwnego, że zna- 
czna liczba poważnych pism zagranicznych 
odwołuje swych korespondentów z Berli- 
na, wychodząc z założenia, że korespon- 
dencje oparte tylko na urzędowych komu- 


È nikatach nie mają żadnego sensu. 


` Pomimo to niepodobna ukryć przed 
bacznem okiem świata tego wszystkiego, 
co się w Trzeciej Rzeszy dzieje. To też i 
wiadomości o niezwykłej masowej rewiz;:, 
jaka miała miejsce na całem terytorjum 
riemieckiem dotarły do wiadomości.. 
„mierasowego” i „mienordyckiego” świa- 
ta, wywołując niemałą sensację. Nawet dla 
przyzwyczajonego do rewelacyjnych za- 
rządzeń niemieckiego społeczeństwa, była 
to wielka niespodzianka. Zmobilizowan!e 
została policja kryminalna, służba bezpie- 
czeństwa, policja dworcowa, wszystkie od- 
działy S. S. i S. A. Śmiało powiedzieć 
można, że dla przeprowadzenia obławy 
zmobilizowano w całych Niemczech prze- 
szło miljon ludzi. Punktualnie o godz, i2 
w Berlinie i we wszystkich miastach, jak 
również osadach obsadzone zostały wszy- 
stkie dworce, zamknięto drogi dla ruchu 
samochodowego. Pociągi musiały się za- 
trzymywać, aby policja mogła dokonać 
przeglądu. Przeglądano wszystkie pakunk:, 
były obstawione oddziałeni 
szturmowców, aby nikt nie zdołał zbiec. 
Kewizję przeprowadzano również w pocze 
kalniach i na peronach dworcowych. Nikt 
nie zdołał ujść rewizji Na niektórych 
dworcach rewizja trwała całą godzinę. W 
Berlinie ustał cały ruch. Ludność miatu 
„wspaniałe” widowisko. Policji udało s'e 
zatrzymać wszystkie pociągi i samochody. 


Obława w Palafunacie 

Historyczna ta rewizja nie była bynaj- 
mniej zlikwidowaniem akcji wyłapywania 
„niebezpiecznych elementów". Wręcz prze 
ciwnie: stała się raczej początkiem natę- 
żenia tej akcji, która przybiera wprost far, 
tastyczne rozmiary. Władze  niemieck' je 
dokonały w ostatnich dniach nawet w Pa- 
łatynacie wielu aresztowań. M. in. uwię* 
ziono kilka osób, które w r. 1923 odegra'v 
czynną rolę w nadreńskim ruchu separa- 
tystycznym. Wśród aresztowanych znajdu- 
je się siostra Franciszka Józefa Heinza, 
przywódcy autonomistów nadreńskich, któ 
ry zamordowany został w swoim czas'e 
przez przeciwników politycznych. Sześć 
osób z pośród aresztowanych przewiezi:- 
no do szpitala, ponieważ w czasie rewizji: 
dokonywanej w ich mieszkąniach, zbiio 
ich w nieludzki sposób. 

' Aresztowania są w sprzeczności z kon- 
wencją londyńską, która zobowiązała rząd 
niemiecki do całkowitej amnestii dla zwo- 
lenników autonomii, 

aLa Concorde" pisze, że asesztowan' a 
w Palatynacie, a w szczególności rewizja 
u siostry Heinza, miały na celu wyłowie- 


Dwie ofiary Alp 


¿ Podczas wycieczki górskiej na szczyt Veg- 
lią dwie alpinistk: Ernestyna Luisetti j Palma 
Guglielmi na skutek nagłej mgły spadły w 
przepaść, Poszukiwania trwały trzy dni. W 
końcu znaleziono ciała nieszczęśliwych alpini- 
stek na dnie przepaści głębokiej na kilkadzie- 


siat metrów. Obydwie ofiary gór znane były. 
w kołach sportowych jako wytrawne i odwa--i 


ne alpinistki. 


nie pewnych dokumentów, które mogą po- 
ważnie skompromitować Hitlera. Podczas 
jednego z procesów politycznych, Hitier 
zapewniał uroczyście, iż nic go nie łączyio 
z ruchem aułonomistów nadreńskich i że 
nie znał nigdy osobiście Heinza. Tymcza- 
sem czasopismo „Das Reichsbanner* jesz- 
cze przed dojściem do- władzy ogłosiło 
szereg dokumentów, z których wynikało, 
iż Hitler korespondował z Heinzem. Re- 
produkowana była również fotografja, na 


aemiy Mińiera 


której Hitler siedzi obok Heinza. Autes- 
tyczność tych dokumentów  petwierdziłe 
pod przysięgą siostra Heinza, Władzom 
niemieckim chodzi najwidocznie: o unie- 
szkodliwienie niebezpiecznego świadka i 
zniszczenie kompromitujących dokumen- 
tów. 

Akcja „wyłapywania niebezpieczeń- 
stwa“ jest w pełnym toku i niewątpliwie 
gotuje Niemcom cały szereg niespo 
dzianek! 


wa organy: Watykanu i Hitlera 


w pojedynku o imierpretacie Kkonisordaiu 


Biuro Wolfa ogłasza inspirowany artykuł, 
stanowiący replikę niemieckich kół miaroa 
dajnych na komentarze. „Osservatore Roma: 
no“ do umowy konkordatowej. W` świetle 
argumentów niemieckich między interpretacją 
konkordatu przez koła watykańskie, a nie: 


"mieckię zachodzi rozbieżność, dotycząca zarów 


no hierarchji jak i rozgraniczenia sfery dzia 
lalności obu stron. ; 
Republika niemiecka kategorycznie zaprze 
cza twierdzeniom „Osservatore Romano“, jak? 
iby za podstawę i uzupełnienie konkordatu 
przyjęte zostało prawo kanonicznie przyznae 
wające autonomję ustawodawczą i administraz 
cyjną kościołowi katolickiemu w Niemczech. 
Interpretacja organu watykańskiego co do 
zakazu wpływów w szkolnictwie, uznana zoz 
stała za błędną(!) przyczem duchowieństwu 


strona niemiecka przyznaje jedynie możność 
wpajania w młodzież ducha  patrjotycznego 
przy pomocy religji, a odmawia mu natomiast 
prawa krytyki ze stanowiska wyznaniowego 
i dogmatycznego. Znamienna jest teza niemie 
cka, że ogłoszenie zakazu należeenia duchow 
nych katolickich w Niemczech do stronnictw 
politycznych jest bezpośrednim „obowiązkiem* 
Kościoła niezależnie od żadnych warunków. 
Gdyby Kościół pod pretekstem niespełnienie 
warunków umowy zakaz ten cofnął oznaczało 
by to rozwiązanie umowy konkordatowej. 

Artykuł biura Wolfa protestuje przeciwko 
zastrzeżeniu „„Osserwatore Romano“, że zawar 
cie konkordatu nie może być uważane za do: 
wód uznania przez Kościół katolicki kierun: 
ku narodowoz:socjalistycznego. 


DER REY BECIE ODU" KIE OE ARIE EEE TZ SOS 


Przysięśę na skrzyżowane szable 
składali wwwrośowcy w Czechosiowacji 


W Mikułowie na Morawach wykryte zos 
stały tajne organizacje hitlerowskie „Qothia“ 
i „Cimbria“, których członkowie, przeważnie 
studenci, obywatele czechosłowaccy i austrjace 
cy, rozwijali ożywioną działalność wywrotową, 
zarówno na Morawach, jak w sąsiedniej Aue 
strji. 

Władze czechosłowackie aresztowały kilka: 
dziesiąt osób i przeprowadziły szereg rewizyj, 


które dały wiele materjału obciążającego. Zna 
leziono wielkie ilości antypaństwowych dru: 
ków, rozległą korespondencję oraz spis człone 
ków. Stwierdzono, iż wśstępujący do wymie 
nionych organizacyj składali uroczyste Śśluboa 
wanie na skrzyżowane szable , osłonięte barwa 
mi wielkoniemieckiemi, Prasa czeska PA 
da dalsze aresztowania. 


p oo AS RK O TOD O w 


S$zylcamują bez przerwy 


Zabrenieno polskim 


O nowym zamachu na prawo wychodźtwa 
polskiego w Niemczech donoszą z Mersenbur 
ga, Deutzen i Loebau w Saksonji, gdzie władze 
administracyjne, opierające się na postanowie: 
niach paragrafu 1 rozporządzenia o ochronie 
narodu i państwa zakazały miejscowym filjom 
Związku Emigrantów Polskich, naczelnej są: 
downie zarejestrowanej organizacji polskiego 


wychodźcom zebrań 
wychodźtwa w Niemczech, odbywania wszel: 
kich zebrań, W stosunku do filji Leobau np. 
udzielanie pozwoleń uzależniono od prowadze 
nia obrad w języku niemieckim. 

Wypadek ten wywołał wśród całej Polonji 
zrozumiałe oburzenie, Jak się dowiadujemy, 
konsul polski interwenjował w tej sprawie w 
saskiem ministerstwie spraw zagranicznych, 


Pot u dzieci i dorosłych usuwa 
Puder Bebe Szofmana. 4:! 


Rowy kodeks Karny 


Rozporządzeniem p. Prezydenta Rze- 
czypospolitej ma być ogłoszona pierwsza 
część nowego kodeksu cywilnego. 


Tylko 200 mężalek! 


Dowiadujemy się, że Ministerstwo Ko- 
munikacji zmuszone koniecznością daleko 
idących ograniczeń budżetowych zwolniło 
około 200 mężatek (a nie 2000), posiada- 
jących zabezpieczenia materjalne, a prze- 
dewszystkiem tych, których mężowie mają 
stałe posady. Ilość ta wobec 150.000 pra- 
cowników P. K. P. stanowi znikomy od- 
setek. 


Pod znakiem swastyki 


RAJD SAMOLOTÓW NAD AUSTEJĄ. 

Z Salzburga donoszą, że zjawiły się nad 
miastem 4 samoloty niemieckie, a wkrótce po- 
tem jeszcze 3 samoloty. Rozrzuciły one ulotki, 
wzywające do strajku podatkowego i do wy- 
cofywania wkładek  oszczędnościowych. — Au. 
strjacki poseł w Berlinie otrzymał polecenie za. 
łożenia najostrzejszego protestu przeciwko na- 
ruszaniu suwerenności państwowej Austrji, 


GOŚĆ Z AFRYKI. 

Do Berlina przybył minister kolei i obrony 
kraju związku południowo-afrykańskiego Os- 
wald Pirow, który będzie gościem towarzystwa 
kolei Rzeszy. Minister Pirow ma się intereso- 
wać przedewszystkiem produkcją lokomotyw 
niemieckich. 


„ROZKAWAŁKOWANI''. 

W czasie manifestacji, urządzonej z okazji 
odbywającego się w Stutgarcie niemieckiego 
zlotu gimnastycznego przywódca związku Niem- 
ców zagranicznych dr. Steinacher wygłosił 
przemówienie, w którem m, in. oświadczył: 
„między 18-cie państw europejskich? podzielo- 
no Niemców. Nie uznajemy tych granic pań- 
stwowych, jako granie pokojowych. Dla nas 
istnieje tylko niemieckie państwo narodowe. 
Protestujemy przeciwko fałszywej formie pań: 
stwa narodowego, jaka narzucona nam zostałą 
w traktatach paryskich. Dążymy do Europy, 
opartej na honorze i suwerenności narodów.'* 
„Honorowej i suwerennej** Europy pragną zda- 
je się wisi państwa, a zwłaszcza tych 18 
„żarłoków”''.. 


AMNESTJA ZA KRADZIEŻ. 

Promjer pruski Goering wystosował do mis 
nistra sprawiedliwości Kerrla pismo, w którem 
przekazuje mu pełnomocnictwo do stosowania 
prawa łaski w „pewnych wypadkach'* prze- 
stępstw o charakterze  gospodarczo-fiskalnym, 
popełni"nych przed zwycięstwem narodowego 
socjalizmu. 


Wsłąb w szeregi LOPP, 


odbeda sie ślówne uroczysiości Zjazdu 
iLeżiomisiów 


Legjonistów zwołany jest pod hasłem Bra 
pagandy strzelectwa w Polsce, jazu jednej 


Komitet organizacyjny 12-g0 Ogólnego 
Zjazdu Legjonistów, który odbędzie się w 
dniach 5 i 6 sierpnia w Warszawie, usts- 
lił następujący program Zjazdu: 

Uroczystości przedzjazdowe rozpoczną 
się w dn. 5 sierpnia o godz. 9 rans w Mu- 
zeum Woiska Polskiego, skąd wyinasze- 
ruje kompanja honorowa z bojowemi cko- 
rąśgwiami i sztandarami 1863 r., Legionów 
i P. O, W, do kościoła garnizonoweśo. 
gdzie o godz. 10 rano odprawiene zasta- 
nie nabożeństwo żałobne za poległych i 
zmarłych bojowników o wolnośś. 

O godz. 11 po nabożeństwie mtwarzy 
się pochód, który przejdzie ulicami War- 
szawy do Cytadeli pod krzyż Romuada 
Traugutta. Tam zostanie złożony wicniec. 
Również na grobie Nieznanego Żołnierza 
złożony będzie wieniec. 

:W południe o godz. 1 przed komendą 
garnizonu na Pl. Marszałka Piłsudskiego 
nastąpi uroczysta zmiana warty i złożenie 
bojowych chorągwi i sztandarów history- 
cznych na odwachu głównym. 

O godz. 2,30 popoł. na strze'nicy przy 
moście Poniatowskiego odbędzie s'ę inau: 
$uracja strzelań o Odznakę Strzelecką. 
Jak wiadomo bowiem tegoroczny 7jazd 


z aktualnych potrzeb_ państwa. 


Leg'aniśzi 
wzięli na 


siebie zorganizowanie spole- 
czeństwa dla nauki strzelania + oni też 
i staną w pierwszych szeregach przy sdo- 
bywaniu „Odznaki Strzeleckiej”. Inauśu- 
rację strzelań w dn. 5 bm. zaszczycą swą 
obecnością i wezmą w niej udział najwyżsi 
dostojnicy państwa. 

W pierwszym dniu zjazdowym odbę- 
dzie się ponadto uroczyste otwarcie Le- 
gjonowego Instytutu Studjów. 

W drugim dniu uroczystości dn. 6-g9 
sierpnia pobudka przed komendą miasta o 
godz. 6 rano obwieści mieszkańcom sto!'- 
cy o rozpoczęciu się Zjazdu Legjonist w 
w 19-tą rocznicę wymarszu Pierwszej Ka- 
arowej na wojnę. 

W godzinach rannych. przybędą de 
Warszawy ze wszystkich stron kraju po- 
ciągi, zwożące na Zjazd jego uczestników. 

O godz. $ m. 30 rano, po złożeniu wień- 
ców przez poszczególne delegacie na miei- 
scu straceń bojowników o wolność w Cy- 

ke zbiorą się wszyscy uczestnicy Zis- 


zdu pod. krzyżem Romualda Traugutta, 


gdzie powitają bojowe chorągwie i sztaz- | 


dary powstańców 1863 r. Legjonów 4 P. 
O. W. , 

O godz. 10 rano w Cytadeli pod krzy- 
żem Romualda, Traugutta ks. biskup po- 
lowy Gawlina odprawi mszę pontyfikalną. 

O godz. 11 w południe odbędzie się 
wielka akademja, po której nastąpi p- 
chód i defilada. 

W godz. 3—5 popoł odbędą się zebra- 
nia kół pułkowych, następnie strzelanie « 
Odznakę Strzelecką, zawody sportowe, 
zwiedzanie miasta. 

O godz. 6 popoł rozpoczną się dla e: 


gjonistów zorganizowane zabawy, widu: 
wiska i koncerty w Łazienkach. 
Kompanja honorowa w zakończeniu 


Zjazdu odprowadzi z odwachu sztandary 
historyczne do Muzeum Wojska Polsk e- 
0. 

i W przeddzień Zjazdu Legjonistów uka- 
że się informator zjazdowy. Członkowʻe 
Związku Legjonistów oraz P. O. W. upra- 
wnieni są do otrzymywania kart zjazdo- 
wych za normalną opłatą wraz z 80-pro- 
centową ulgą kolejową dla jednej osoby 
najbliższej swojej rodziny. 


i Podróżnik i myśliwy zapalony, Norman Camp 
Pań który przemierzył Afrykę środkową wzdłuż 
j wszerz, opowiada ciekawe historje o przygo- 
daeh z hipopotamami, nazywanymi przez mu- 
rzynów żywemi tankami. Murzyńskie przezwi- 
sko ma swoje uzasadnienie, porównanie hipo- 
go z tankiem jest i obrazowe i słuszne, 
| Z. hipopotamami w większych stadach spo- 
bywa: się już Campbell w Kisumu, nad brze- 
giem jeziora Victoria. Naogół olbrzymy te nie 
(są skore do ataku, nie odznaczają się też napa- 
stliwością. Ciężkie i nieruchawe z pozoru, gdy 
'wpadną w wściekłość, poruszają się niezwykle 
szybko, biegną z niestychanym rozpędem i tra- 
tuja po drodze wszystko, co napotkają. Olbrzy- | 
fmia ich waga i masa, niezwykle gruba skóra ir 
potężny, masywny kościec, -sprawiają, że roz- 
/pędzony hipopotam sunie naprzód jak walec pa- 
rowy, równające i obalając wszystkie przeszkody, 
Żywe czy martwe. Stąd nazwa żywego tanku. 
W starej, żelaznej motorówce, w towarzy- 
stwie sześć murzynów tragarzy, wybrał się 
Campbell na poszukiwanie koni rzecznych w 
"zatoczce Kavirondo. Olbrzymi grzbiet i po- 


tworny łeb ukazały się na powierzchni rzeki, |. 


dążąc naukos ku motorówee. Zderzenie wyda- 
wało się nieuniknione. Campbell strzela na po- 
strach, kula przechodzi o metr może przed łbem 
potwora, który znika pod wodą. 

„ Zdawało się, że wszystko już w -porządku. 
“Zaledwie jednak motorówka  odpłynęła o sto 
metrów od miejsca spotkania, gdy potężne ude- 


"$Śmiercienośne dźwięki 


= Pod Paryżem i Marsylją przeprowadzono 
bardzo ciekawe doświadczenia z  tępieniem 
wszelkich owadów przy pomocy promieni ultra 
fioletowych. Eksperymenty polegały na tem, 
że ustawiono blisko siebie dwa aparaty, wysyła 
jące promienie ultra fioletowe na falach o róż 
nych długościach, dowolnie nastawianych, Oka 
zalo się, że do jednego aparatu zlatywały ko- 
mary, do drugiego motyle, Dalsze badania do- 
wiodły, że owady przyciąga nie światło promie 
ni, lecz dźwięki wydawane przez fale ultrafiole- 
towe, przyczem każdy dźwięk przyciąga inny 
rodzaj owadów W'ynalazcą tych aparatów jest 
;kobieta, panna Gourdon, która spodziewa się 
zastosować ten wynalazek do tępienia owadów 
na wielką skalę. 


Miljard krzaków kawy 
na zasładę 


~ Plantatorzy kawy jednego z okręgów w pro- 
wincji San Paulo (Brazylja) zwrócili się do 
rządu z oświadczeniem, iż zamierzają wyko- 
pać i zniszczyć 7 miljard 300 miljonów krzaków 
kawowych w celu zmniejszenia zapasów kawy 
i podniesienia jej ceny na rynku. Czy rząd fe- 
deralny zgodzi się na to żądanie jest rzeczą 
wątpliwą, gdyż wykonanie planu kosztowałoby 
Ai kanaście miljonów dolarów. 
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Przedruk wzbronionu 
A może stracił panowanie nad sobą i przera: 


„zonie w dno łodzi wstrząsnęło nią tak mocno, 


iż zdawało się, że stary gruchot rozleci się na 


kawałki. 
towi juź byli wyskoczyć z łodzi, gdy 


Murzyni podnieśli dziki wrzask i go- 
wtem 


rczjuszony hipopotam ukazał się z prawej stro- 
ny łodzi i już gotował się do złożenia wizyty. 
Potworny jego łeb z rądziawioną szeroko pa- 
szczę wsunął się 


padł 


do łodzi, przednie łapy opie- 


a Z Z A OZ ZZ 


raju hipopofamów w Nenya 


rały się już o burtę. Jeszcze minuta, a byłoby 
po motorówce. W tej chwili Campbell strzela 
a bout portant raz po razu prosto w rozdzia- 
wioną paszczę. Potwór drgnął i zwolna pogrą- 
żył się w wocę. Na drugi dzień po zbadaniu że- 
laznego dna łodzi okazało się, że jest ono wgię 
te moeno, tak silne było uderzenie, które wście- 
kła bLestja wsstosowała w łódź, 


Królewskie spoikanie 
z umiiowamą 


Król 


rocznicę 


Gustaw V obchodził niedawno 75-ą 
urodzin. Popularny niezmiernie w 
swym kraju i lubiany, król otrzymał prócz pre 
zentów stosy depesz i listów z różnych stron 
świata, Przy przeglądaniu tej poczty wpadł kró- 
lowi w oczy liścik z uwagą na kopercie „ściśle 
poufne”, Sekretarz prywatny króla zostawił 
list ów nierozcięty, ze względu widocznie na 
uwagę, zalecającą dyskrecję. 

Żaintrygowany tem król otworzył list i prze 
czyteł: „Kochanie, czy możesz przyjść dzisiaj 
na nasze zwykłe rendez-vous?" 

Król zdumiał się nie na żarty, Wyznaczono 


Zamłasi do zmasumarza lisi powędrował de Króla Gustawa V 


mu rendez-vous w jeśo wieku? I któż to ośmie 
lał się tak poufale tytułować J. Kr, Mość? 
Przyjrzawszy się uważnie napisow; na koper- 
cie, zauważył teraz dopiero król, iż list jest a- 
dresowany do marynarza, służącego na okrę- 
cie wojennym „Gustaw V“, 

Ubawiony szczerze tem nieporozumieniem 
Gustaw V podyktował natychmiast depeszę do 
kapitana krążownika. upoważniając go do u- 
dzielenia na wieczór urlopu wzmiankowanemu 
marynarzowi. Oczywiście ani kapitan ani ma- 
ryharz nie domyślilji się, co było przyczyną na- 
glej interwencji króla. 


Amaeragicańsicie imie 


resu ma siraiosicrze 


zahamowajły mowy lof Piccarda 


Prasa belgijska omawia szeroko fakt wys 
cofania się prof. Augusta Piccard i jego brata 
Jana z lotu do stratosiery, organizowanego 
przez zarząd wystawy światowej w Chicago. 

Dzienniki wskazują na to, iż Amerykanie 
chcieli z wyprawy naukowej zrobić imprezę do 
chodową wystawy. Postawiono prof, Piccardo: 
wi szereg warunków, mianowicie, aby start ba 
lonu odbył się o godz. ll-tej w nocy, kiedy 
wystawę odwiedzają najwięk. tłumy ludności 


Śpodnic 


H 


następnie, aby balon wznosił się powoli do góz 
ry, pozostając jaknajdłużej w świetle reflekto= 
rów co dałoby widzom maksimum wrażeń poz 
zatem jako ostatni warunek figurowało katego 
ryczne żądanie uzyskania nowego rekordu. 

Tego rodzaju postawienie sprawy, jak po- 
daje prasa belgijska, niewątpliwie skłoniło u: 
czonych do wycofania się z przygotowanego 
już lotu. 


isira wróż: 


R s" przyjmowali ambasadora owacyjnie. 


Ze Swiata 


~— Pan Minister Spraw Zagranicznych otrzy 
mał następującą depeszę: 

„Loga czeskosłowzekich automobilistów i mo 
toczklistów opvseezając gościnne granice bra- 
terskiej Tolski, składa Panu Ministrowi wyra- 
zy Lajgłębszego szacunku i poważania, 

Prezes Vitezslav Kumpera'*, 


~- Najbogatszym człowiekiem Stanów Zjed. 
noczonych jest obecnie Andre Mellon, b. se- 
kretarz skarbu, którego fortuna wynosi 2.492 
miljony dolarów, a dochód roczny — 60 miljo- 
nów dolarów. 


-~ W Nancy odbył się kongres francuskie- 
go towarzystwa botanicznego, w którym wziął 
ućsiał w charakterze gości szereg wybitnych 
uczonych z Europy i Ameryki Północnej. Pol- 
skę reprezentował profesor Uniwersytetu War- 
szawskiego p. Hryniewiecki. 


— Dr. Florjan Znaniecki, profesor Uniwer- 
sytetu poznańskiego, który podczas t. zw. let- 
niego kursu ra Uniwersytecie Columbia w 
Nowym Jorku wykłada socjologję w jednej ze' 
swoich prelekcyj omawiał obecną sytuację w 
Stanach Zjednoczonych. „New York Times“ cy 
tuje jego oświadczenie, że obecna amerykańska 
tendencja ku centralizowaniu gospodarczego nad 
zoru rządowego doprowadzi do silniejszej tyra 
nji ekonomicznej niż wszelkie dyktatury poli. 
tyczne. 


— Wycieczka z Alzacji. Dnia 31 lipca opuści 
Strasburg, udając się do Polski via Ńzwajcarja, 
Austrja i Czechosłowacja, pociąg specjalny wio: 
zący wielką wycieczkę b. kombatantów franci 
skich, organizowaną z inicjatywy prezesa 
FIDAC'u gen. R. Góreckiego, przy współdzia: 
łaniu Konsula R, P. w Strasburgu. 
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— Ambasador Patek odjechał do Polski ni 
parowcn „Ile de France''. Linja „Gdynia — 
Ameryka'* urządziła na cześć ambasadora przy 
jęcie. Ambasador Patek podniósł znaczenie linji 
jako łącznika między Polską a krajami zamor: 
skiemi. Lieznie zebrani przedstawiciele kolonji 


W szem ROSZ z AKI 


rodzaju 


Pewyżej kolan — zbiory Sa.. zie 


W Sjamie panuje dziwny obyczaj: gdy w 
Europie o złych czy dobrych zbiorach mówią 
sprawozdania odnośne i kursy giełd zbożo» 
wych, w Sjamie rolnicy i kupcy wnioskują o 
przebiegu zbiorów... ze spodni pana ministra 
„rolnictwa, 

„ Oryginalny ten pogląd i obyczaj nie ma w 
sobie ani krzty braku respektu dla ministra, — 
który w tym kraju rolniczym jest osobą, za: 
żywającą ogólnego szacunku. 

Obrządek pierwszego siewu, który odbywa 
się w maju, gromadzi zwykle wielkie tłumy 
sjamczyków, oczekujących z niecierpliwościa 
ukazania się auta ministra. Gdy minister wy- 
siadł już z auta, udaje się na przygotowany 
teren, tam klęka j sadzi w ziemię ziarna ryżu 


logicznego. Pomyślę o tem jeżeli spostrzege, że 
religijność zaczyna się przeradzać w religję . 
W jakiś czas potem otrzymałem drugi list. 
„Niech licho weźmie tego chłopaka! My: 
ślałem, iż znam się na duszach na tyle, że wiem 
co robię. Ale okazuje się, że nie i, abym był 
pokorniejszy niż jestem, ta wiedza nie będzie 
mi już dana. Amos zasięgnął za mojemi pleca- 


Po krótkiej modlitwie do Buddy minister pod 
nosi się, wstaje a tłum z natężoną uwagą ob» 
serwuje spodnie pana ministra, Jeżeli szero= 
kie jedwabne spodnie uniosły się powyżej ko 
łan — zbiory będą skromne, złe; jeżeli nato 
miast spodnie opadną zgrabnie na dół ku sto 
pom — oznacza to, iż zbiory będą obfite i do 
bre, Jeżeli jedna nogawka się podniesie ku 
górze, należy w 24 godziny potem odprawić 
modły, aby zapobiec nieurodzajom. A. jeśli 
znów — co jest najgorsze — spodnie się ros 
zedrą, bywajcie zdrowe żniwa! Ani jeden kłos 
się nie urodzi, ani jedna krowa się nie ocieli, 
Ale to jeszcze nie wszystko. Gdy ta część 
obrzędu jest zakończona, pozostaje jeszcze 
| wypyeemię, wołu z folwarku królewskiego. 


Dostaje on porcje żyta, owsa i ryżu, Jeśli od 
wrci się od tych przysmaków mie zechce 
ich skosztować — wszystko na nic, zbiory 
będą nieudane. 

Dwa lata temu wydarzyły się obie okolicz 
ności fatalne: spodnie ministra podarły się 
przy wstawaniu, wół nie chciał zeżreć ryżu. 
Prasa sjamska uderzyła na alarm i zażądała 
nietylko powtórzenia obrządku, ale i dymisji 
ministra rolnictwa! 

Tymczasem minister który był kuzynem 
króla, pozostał na swojem stanowisku, a zbio 
ry wypadły tak obfite jak rzadko kiedy. 


Co kraj, to obyczaj... 


k 


manatki i pojechal do Londynu do Ojca X.“ 
Potem jeszcze dostałem list od Muriel. Nie 
mając nic lepszego do roboty, odcyfrowałem cier: 
pliwie jej gotyckie pismo. 
„Stała się okropna rzecz. Amos przeszedł 
na łono kościoła RzymskosKatolickiego...* 


Od dnia, kiedy księżna Nadja znikła z hory: 


ził ją jakiemi groźbami? Wspomniała w liście, że 
myśl o nim napełnia ją trwogą i że się boi jego 
ogromnych rąk. Te ręce na jej gardle! Bo co in- 
nego mógł znaczyć ten dziwny strach. 

Nigdy się tego nie dowiem. I zresztą nie chcę. 


i Może ze wzgledu na jego szybką ewolucję 
ə pierwsza teorja jest bliższa prawdy. Mało z nim 
+ przebywałem i jego procesy umysłowe są dla mnie 
' zagadka. Benedykt Hamilton twierdzi, że jego 
' charakter uległ przeobrażeniu, że stał się bardziej 
posępny, dośrodkowy i analityczny. Biedny 
Amos! Marzył o zreformowaniu świata i rozcza: 
rował się. Ale pomimo to nie chciałby już wrócić 
„do Warrarangi. 
Prędko rozstał się ze swoim mentorem i poz 
jechał do Bradbury, śdzie jak mi się zdaje, zwie: 
rza się ze swych walk wewnętrznych wujowi: 
biskupowi, niemal pod pieczęcią konfesjonału. 
Tom pisał do mnie: 

„Człowiek dwudziestopięcioletni zaczął ży: 
cie z nastawieniem umyslowem i doświadcze: 
niem dwunastoletniego dziecka. Teraz cierpi 
na Wstrząs Życia. Środki lecznicze muszą się 
wyrazić w terminach religijności, którą odzie- 
dziczył i po ojcu, i po matce. Teraz prosi mnie, 


Mo 


żebym mu ułatwił wstąpienie do kolegium teo: | 


mi rady duchownych wszystkich wyznań jakie 
tylko są w naszem mieście. Powiedziałem mu, 
coprawda, że jeżeli znajdzie lepsze miejsce mo 
dlitwy niż moja katedra, to może do niego 
uczęszczać, ale nie przypuszczałem, że on zech- 
ce się zbliżyć z pastorami. Wszystko to są do: 
brzy ludzie i wytrawni teologowie: Konsrega: 
cjonaliści, Weslavanie, Metodyści, Prezbiterja: 
nie etc. i niewątpliwie wywarli na Amosa niezły 
wpływ. Ale on, jakby w rozpaczy — rozumiem 
go „wspaniały Newman czuł to, pomimo że nie 
miał aż takich powodów) — otóż Amos udał 
się do monsigsnora Burnaby'ego, zwierzchnika 
tutejszej gminy rzymskoskatolickiej. Burnaby, 
oprócz tego, że jest księdzem i chrześcijaninem, 
jest dżentelmanem. Napisał do mnie mniej 
więcej tak: „Siostrzeniec pański zwrócił się do 
mnie o duchową radę, ściślej biorąc o informa: 
cje i postawił mnie w kłopotliwej sytuacji. 
Nasz kościół nie może odrzucać ewentualnych 
neofitów. Dałem mu list polecający do Ojca X 
z Farm Street w Londynie, ale uważałem za swój 
obowiązek dać panu o tem znać”. Wziąłem 
Amosa na spytki, lecz powiedział mi tylko ty: 
le, że musi znaleźć to, czego szuka, choćby nas: 


wet miał jechać do Tvbetu. Zanakował swoiel 
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zontu mego życia, upłynął przeszło rok. Nie mia: 
lem od niej żadnych wiadomości.  Markizostwo 
della Fontana sprzedali willę Mirandę, przypusze 
czalnie z całem szulerskiem urządzeniem, mądrym 
Amerykanom i żyją teraz wędrownem, hotelowem 
życiem. Niedawno temu spotkałem ich w jakiejś 
restauracji w Paryżu i dowiedziałem się, że Nadja 
bawi w dalszym ciągu w Ameryce Południowej. 

-- Uparta i nierealna, jak wszyscy Rosjanie, 
kochany panie — rzekł markiz. — Nie chciała od: 
dać swoich interesów w ręce tak doświadczonego 
człowieka jak ja. — Dotknął delikatnie mego raz 
mienia i dodał patetycznym tonem: — Miljony 
kochany panie, miljony... 

Przy tych słowach otarł łzę. 

Jest Boże Narodzenie. Dorota wyszła za Ha: 
miltona i przyjechali do mnie oboje na święta. On 
zrzekł się wyprawy do Afryki Wschodniej i 
Opatrzność zesłała mu katedrę Nieznanych Języ* 
ków w Cambridge, tak, że mają gorącą wodę do 
gotowania jajek, Z drugiej strony szmaciany skle: 
pik Doroty prosperuje tak znakomicie, że po: 
wstał projekt zakupienia hotelu Charidge, zburzez 
nia go i wzniesienia na tem miejscu olbrzymiego 
magazynu. Młoda para jest rozkosznie szczęśliwa. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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(W roku bieżącym mija 500 lat od chwili, 
kiedy czeski wódz Jan Czapek ze San zebraw 
szy znaczny oddział Czechów, udał się w 
1433 roku do Prus na pomoc Polakom, wojue 
jącym z- Zakonem Krzyżackim i w zwycię: 
skim swym pochodne dotarł do samego Bał- 
tyku, 

Na pamiątkę tego zdarzenia, przybywa w 
d. 3 bm. na Pómorze wycieczka czeska w licz 
bie 300 osób z wyb. przedstawicieli inteligen 
cji czeskiej głównie ze sfer profesorskich, Wy 
cieczka ta wystosowała do społeczeństwa pol 


skiego następującą odezwę: 


„Bieżący rok daje nam narodowi znowu 
wolnemu sposobność do uroczystego przypom 
nienia dawnych związków czeskich z sąsied: 
nim słowiańskim narodem polskim, Upływa 
właśnie 500 łat od chwili, gdy z Czech ruszy» 
ła wyprawa przeciw zakonowi niemieckich 
Krzyżaków, postępując zgodnie z umową jaką 
w 1432 roku zawarli byli Czesi z królem pol- 
skim Władysławem przeciw wszystkim jego 
nieprzyjaciołom. — Przodkowie nasi 
wówczas wraz z wojskiem polskiem Pelplin i 
"Tczew, docierając do ujścia polskiej rzeki na 
rodowej Wisły — do Bałtyku. 

Organizując na pamiątkę tej wyprawy wo 
jennej pokojową ; kulturalną wycieczkę do 
bratniej Rzplitej Polskiej, pragniemy z uczue 
ciem wdzięczności wejść także w ślady nae 
szych emigrantów, którzy od początku naszej 
ery chrześcijańskiej znajdywali w Polsce pole 
działania względnie schronienie. Toteż zatrzy» 
TCO Z ROA OERLE EN 


Ksikjom róż na wystawę 


Miljon róż znajdzie się na wystawie w sły- 
nącej z hodowli róż miejscowości Blatna (Cze- 
chosłowacja), Wystawa odbędzie się w sier- 
pniu (od 13 do 15) i obejmie wszystkie istnie- 
jące gatunki tych pięknych kwiatów, Gwoż: 
dziem wystawy ma być wyhodowana przez 
ogrodnika Boehma czarna róża. 


ao 
Szynki i bekong 
w e€lcsporcie 

Według informacyj, otrzymanych z Londy* 
nu przez organizacje przemysłu bekonowego, 
stan rynku w ciągu ubiegłego tygodnia pozostał 
bez zmiany i wśród hurtowników przważa na- 
ogół opinja, że narazie niema żadnych wido- 
ków na polepszenie popytu i ceny. Po dawne- 
mu ma północy kraju i w Londynie Tai za 
pasy towaru w chłodniach. 

W dniu 13 b, m. wysłano z Polski Pa Anglii 
ogółem 787,477 klg. bekonów w porównaniu do 
841,782 kig., które wysłano w tygodniu poprze- 
dnim., Natomiast szynek peklowanych wysla- 


mo w tym tygodniu 125.838 klg., podczas gdy 


w tygodniu poprzednim wysłano 123.009 kig 
Ceny polskich szynek peklowanych w tygo- 
dniu ubiegłym wynosiły od 63 do 70 szylingów 
za centnar. 


szlakiem Z przed 500 lat," 


rodąży czeska wycieczka do Gdyni 


mamy się w Lesznie, gdzie pracował nasz ce 
niony nauczyciel narodów Jan Amos. Komen 
jusz, ofiara nietolerancji habsburgskiej: pos 
zdrowimy stolicę Poznańskiego, które było 
drugą ojczyzną Braci Czeskich w wiekach 16 
i 17; w Gnieźnie uczcimy pamięć naszej księ 
żniczki Dąbrówki oraz biskupów św. Wojcies 
cha i Radima w Toruniu zaś — genjalnego 
polskiego Kopernika i wygnańća czeskiego Pa 
wła Stransky'go; Tczew przypomni nam zwy 
cięstwo i tragedje Czechów, uwiecznione 
przez naszego Al. Jiraska., Oto ile ścisłych 
związków pragniemy przypomnieć Wam i so 
bie w czasie naszej wędrówki przez piękne 
kraje Wielkopolski i Pomorza, Najdalej na 
północ wysuniętym celem naszej pielgrzymki 
jest Wasza chluba — Gdynia, gdzie z jednei 
strony pragniemy wyrazić z serca sło 
wiańskiego płynącą podziękę dzielnemu ludowi 
kaszubskiemu za to, że mimo wiekowej niee 
woli potrafił zachować swe rodzinne Pomorze 


LJ 


dla Polski odrodzonej, a z drugiej strony od: 
dać hołd energji i dojrzałości narodu polskie 
go na polu technicznem i handlu zagraniczrie: 
go. Wreszcie oddamy hołd Waszej stolicy — 
Warszawie. 

Przy sposobności naszej — niestety — 
krótkiej wycieczki proszą podpisane korpora: 
cje, by społeczeństwo polskie odczuło te dus 
mne wspomnienia czynów naszych przodków 
i by zrozumiało te przejawy miłości do naroe 
du polskiego, z którym, jak ci nasi przodkos 
wie, czujemy się złączeni węzłami pokrewień 
stwa ; związani wspólnemi interesami państwo 
wemi kulturalnemi ; gospodarczemi, Oby wy 
cieczką nasza przyczyniła się do uroczystego 
zamanifestowania tej niezmiennej rzeczywisto 
ści i do wzmocnienia dążeń do zawarcia wie- 
cznej przyjaźni obu naszych narodów ; repu: 
bhk“? 

W Pradze, 85 roku od 1 Zjazdu Słowiańs 
skiego i 52 roku od Zjazdu Neosłowiańskiego 


MiKERFOWCH MA polskim Şiasku 


wysadzili dunamilem plyíe łan czci powstańca 


W Wielkich Hajdukach niewykryci 
sprawcy w nocy z 24 na 25 iipca wysa- 
dzili w powietrze za pomocą dynamitu pa- 
miątkową płytę ku czci „Nieznanego Po- 
wstańca Hallerczyka”, położoną przy wi- 
cy Krakowskiej, obok Gazowni. Płyta ta 
ufundowana przez miejscowych powstań- 
ców oraz ze składek polskiego. społeczei- 
stwa, była otoczona specjalną czcią, 

Barbarzyństwo to wywołało powszeci:- 
ne poruszenie na całym Śląsku. Policja wy- 
tężyła swe siły celem ujęcia sprawców, 
którzy ośmielili się zniszczyć drogą każ- 
demu sercu polskiemu pamiątkę, będącą 


wyrazem czci i hołdu dla tych, którzy 
krew swą ofiarnie przelewali w walkach o 
wolność i wyzwolenie z pod jarzma nie- 
mieckiego Śląska. 

Wysiłki policji uwieńczone zastały po- 
myślnym rezultatem, Policja śledcza z Kró- 
lewskiej Huty zatrzymała kilka osób po- 
dejrzanych o wysadzenie płyty. Nazwiska 
zaaresztowanych trzymane są ze względu 
na dobro śledztwa w tajemnicy. 

Wśród aresztowanych znajdują <ę 
członkowie rozwiązanej przed kilku dnis- 
mi niemieckiej organizacji hitlerowskiej 
młodzieży „Deutsche Volksbund-Jugend'". 


 Elekńryczność z pieca  - 
Doniosły i pralctyczny wynalazek polski 


Jeden z warszawskich inżynierów elektry: 
ków kończy model pieca, który ogrzewając poż 
kój,salę, czy poczekalnię wydaje równocześnie 
prąd elektryczny do oświetlania, 

Jest to w dziedzinie elektrotechniki zupeł: 
na nowość jakkolwiek zasada znana była już 
dawno. Dotychczas nie udawało się bowiem 
zbudować baterji termo a elektrycznej, która 
znalazłaby szersze zastosowanie praktyczne. 

Wszystko przemawia za tem że tym razem 
prace i wysiłki naszego rodaka (który nie ży: 
czy sobie, aby nazwisko jego było teraz wy: 
mieniane) dadzą dobre wyniki. 

Wynalazek zapewnia możliwość otrzymania 
światła elektrycznego z suchej baterji termicz 
nej, wbudowanej do pieca, zupełnie podobnego 


| do zwykłego pieca kaflowego. 


Altissimo Pećia 


W siódmą rocznicę smierci Jana Kasprowicza 


Wśród tych wszystkich naszych „wielkich 
pierwszych”, co w krwawej męce własnego du- 
cha wznieśli się na zawrotne, podniebne szczy- 
ty poetyckiej inspiracji, Jan Kasprowicz był 
bezwątpienia zjawiskiem wprost wyjątkowem, 

Wszak-ci to On — ten syn nieodrodny lu- 
du z nadgoplańskich Kujaw nie tylko wyniósł 
te swego środowiska wszystkie zasadnicze 
właściwości fizyczne i moralne swojej rasy, 
lecz także w całej swojej prawdziwie królew- 
skiej spuściźnie był właśnie tym, 

„który wyrósł z tej ziemi, 

Który miał w sobie jej trud, 

Jej tajemniczy jęk, 

Idący z głębin przestworzy 

W południa senny skwar... 

„który zebrał z jej chat 

„Żalniki lez 

, I czekał, kiedy przyjdzie wybawienia kres, 

1 z jej szumiących zbóż 

Zgarniał ten dziwny szum 

l w swoich dum 

Treść go zamykał — i w świat 

Jak wielką świętość niósł... 

On to z oparów gleby kujawskiej, z upaja- 
jącej woni jej przenicznych łanów,  dzietga- 
nych fjoletem kąkolu i maków purpurą, z jej 
pól, zapatrzonych szafirem bławatów w różo- 
we świty i w krwawe słońca zachody, z poszep= 
tów leśnych, z poszumu brzóz przydrożnych i 
wierzb na dróg rozstajach, z wichrów poświstu, 
rozszalałych po rozłogach, z oślepiającego bla- 


PREDZEJ O OTO a, oag winna w 


sku błyskawic i z gromów łoskotu, siejących 
śmierć j pożogę wyniósł to bezgraniczne umi- 
łowanie przyrody i zdolność współżycia z na- 
turą, która w obliczu granitowych turni i wir- 
chów tatrzańskich stała się dlań krzakiem gore- 
jącym objawienia, źródłem poznania niezglębio- 
nych tajemnic bytu i prawd wszechistnienia. 

Z wielowiekowej tradycji mieszkańców tej 
ziemi poczęła się, w wiejskim kościółku wśród 
modlitewnej skargi i zawodzenia w czas supli- 
kacyj, przy wtórze organów, wśród kadzidla- 
nych dymów, zmieszanych z zapachem święco- 
nego ziela, w słonecznym blasku Sanctissimum, 
przed którem w prochu kajały się harde głowy 
szymborskiego chłopstwa, kornie błagając Pana 
Zastępów o grzechów odpuszczenie czy o od- 
wrócenie Swojego gniewu, przy dźwięku mia- 
rowym dzwonu, wzywającego na „Angelus”, 
rozwinęła się głęboka wiara Kasprowicza, po- 


dobnie, jak z twardej doli na chłopskim zago-* 


nie, co już w dzieciństwie, a i później jeszcze 
— za lat młodości macierzą Mu była najtrosk- 
liwszą, z całej nędzy materjalnej i moralnej 
niedoli ludu, z jego religijnych uniesień i naj- 
niższych upadków, wyrósł ten „ból życia”, któ- 
ry stygmatem swoim raz po raz znaczył twór- 
czość Poety i jego stosunek do świata, ludzi 
i Boga... 

Natura niezwykle bogata obdarzona przez 
Opatrzność silnie rozwiniętym instynktem ży- 
cia i zmysłem rzeczywistości, a przytem po- 
czuciem wlasnej indvwidualności, Kasprowicz 


Zwykłe opalanie go drzewem lub węglem 
daje prąd elektryczny, wystarczający do Os 
świetlan a całego mieszkania. Piec taki, nie poź 
siadający żadnej skomplikowanej aparatury, 
całkiem prosty w obsłudze, nie posiadający 
żadnych zgoła ruchomych części o takiem sa: 
mem bezpieczeństwie ognia jak zwykły piec, 
może być ideałem źródła prądu elektryczne 
go. 

Mogą się spełnić marzenia wielu, którzy w 
znacznem oddaleniu od elektrowni nie mają 
prądu, nie chcą instalować motorów, bo oba: 
wiają się benzyny, skomplikowanych psujących 
się mechanizmów i kosztów inwestycyjnych 
dla małej ilości świateł, podczas gdy paliwa 
do pieców jest poddostatkiem, 


wszystkiemi fibrami duszy zrósł się z ziemią 
i z całą przyrodą, z ludem, z którego wyszedł, 
jakoteż z kulturą umysłową į literacką zarów= 
no polską, jak i europejską a nawet światową 
wszystkich epok i przeżył długi okres ewolucji 
pojęć społeczno-politycznych, filozoficznych 4 
estetyczno-literackich, jaka dokonywała się na 
przestrzen; 66-ciu lat Jego doczesnej wedrów- 
ki (1860—1926). * 

A przecież nigdy nie zatracił swojej indy- 
widualnośc:; nigdy nie przestał być przede- 
wszystkiem sobą, to jest poetą na miarę naj: 
wyższą, który nawet w utworach młodzieńczych 
już potrafił dotrzeć do sfery wzniosłości i praw 
dziwie tragicznego patosu. To też pomimo 
łączność: czy to z naturalizmem, czy też z mo- 
dernizmem, które przeżywał, nie dał się unieść 
żadnemu z ówczesnych prądów, czy kierunków 
literackich, 

Umysł wybitnie filozoficzny, pogrążony w 
nieustannej kontemplacji i w dążeniu zarówno 
do syntetycznego ujęcia samego siebie, jakoteż 
do syntezy wszechświata, nie uległ również żad- 
nemu kierunkowi filozoficznemu, tylko poprzez 
przyrodę, którą ukochał į zrozumiał całą potęgą 
swego ducha, w sobie i w bliźnim szukał prze- 
dewszystkiem prawdziwego człowieczeństwa í 
„myśl Boga w tworach  wyczytywał ziemi”, 
ażeby w końcu, u schyłku życia przez dosko- 
nałe poznanie Boga dotrzeć do jądra wszech* 
rzeczy i bliźnim głosić największą mądrość: 
odnajdywanie Boga w głębiach własnej duszy. 

Społecznik i patrjota gorący już w latach 
młodzieńczych, w których za to, że służył 
„Sprawie“, zapłacić musiał półrocznem więzie- 
niem. sercem wszechobetmuiacem ogarniał cały 
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Flota wojenna Stanów Zjednoczonych A. PO 

powiększyła się o nowy krążownik „Portland! | 

o pojemności 10.000 ton, wyposażony w naj: 
nowsze zdobycze techniki wojennej 


n O WWIODORABWRA. nuje "li 


Wisłady budowiame 

ako kapitały udziatowe 

Opracowywany od dłuższego czasu projekt 
nowelizacji ustawy o spółdzielniach znajduje 
się już na ukończeniu. Pozostają do opraco 
wania tylko pewne poprawki, które mają być 
jeszcze poddane dalszym badaniom,  Więke 
szość tych poprawek dotyczy spółdzielni bus 
dowlano:mieszkaniowych, w szczególności zaś 
sprawy traktowania wkladów budowlanych ja 
ko kapitałów udziałowych. Ujęta w ten spo 
sób nowelizacja ustawy o spółdzielniach przy 
czyni się niewątpliwie do dalszego rozwoju 
budownictwa mieszkaniowo spółdzielczego. 


pn 


Spadek spożycia 


Skutkiem kryzysu spadł zbyt wielu artyku- 
łów pierwszej potrzeby na rynku krajov.ym. 
Z artykułów przemysłowych, interesujących na- 
sze rolnictwo, najwięcej ucierpiała stal, której 
zbyt w r. 1932 w porównaniu z r, 1929 wynosił 
zaledwie 22.90, dalej żelazo walcowane — 
26.00/, cement — 40.70/o, spirytus — 47,4%, 
piwo — 538%, węgiel — 67.5%, zapałki — 
71.80/0, cukier — 8170/06, tytoń — 81.80/o, droż- 
dże — 88.90/0, nafta — 91.00 i sól — 95.9"/. 
Jakkolwiek rolnictwo w konsumcji artykułów 
przemysłowych bierze udział w wysokości oko- 
ło 20—250/o, to jednak porównanie cyfr, doty- 
czących np. soli z jednej strony, a stal: i żę: 
laza z drugiej, nasuwa refleksje, że jednak 
zubożenie rolnictwa odegrało rolę niemałą w 
spadku spożycia. 


RER — OPORZE YTY EWC OCZKO SEA ZART A OEE ASEE DĄ, 


bezmiar „chłopskiej doli", a w tężyźnie i żywot 
ności ludu upatrywał zadatek lepszej dla nas 
przyszłości, 


A jednak czy to wówczas, gdy w realistycz- 
nych czy nawet naturalistycznych cyklach. 
„Z niw wielkopolskich”, „Z chałupy” czy 
„Z. chłopskiego zagonu“ kreślił jego upiorną 
„dolę — niedolę”, a równocześnie z wiarą nie- 
złomną „Excelsior" -— wołał — „w górę, ponad 
łzy ; nędzę” i rzucał w naród słowa: 

Jest w ludzie siła niespożyta, 
Zbawienie leży pod siermięgq, 
Jak ta w popiele skra ukryta: 
Choćby ostatnią płuc potęgą 
Dmuchajmy w tę skrę bożą, aż 
łun spłonie wstęgą! 


czy też i później, w latach wojennej zawieru* 
chy ; po dniu zmartwychwstania, kiedy to wrzą 
cą lawę swojego uczucia przetopił na spiżowe 
strofy utworów „politycznych“,  zaprawnych 
ironją bolesnej a tak zasłużonej satyry, jakżeż 
dalekim 'był od wszystkich tuzinkowych haseł 
społecznych i od' „tromtadracji”, wyszarzałe- 
go, zdawkowego patrjotyzmul.. 

Piewca ludu ; przyrody, poeta życia i rze- 
czywistości, myśliciel jeden z największych na 
całym obszarze literatury światowej, liryk i 
dramaturg przedewszystkiem, genjalny i praw- 
dziwie natchniony poeta nie tylko w swojej 
twórczości oryginalnej, lecz także jako tłómacz 
niezrównany największych arcydzieł literatur 
obcych: Eschila, Eurypidesa, Keatsa, Szekspi- 
ra, Shelley'a, czy liryków angielskich, a wresz- 
cie jako krytyk literacki i profesor literatury 

(Ciać dalszy na str. 6-żei) 


+ 


` gji wyborczej, członkiem Rady wybrany zo% 
_ stał p. Kisiel dyr. „Rolnika* w Grudziądzu, -— 


go i Zdzisława Wolniewicza. Przysięgę od wy 


- handlem rolniczym, 


"brak własnej giełdy zbożowej, która reprez 


1889-go poprzez „Chrystusa“ 


W dniu wczorajszym o godzinie 12,30 od- 
było się w Bydgoszczy uroczyste otwarcie no 
wopowstałej Giełdy ZbożowosTowarowej, 


Uroczystą inaugurację poprzedziło ogólne 
zgromadzenie członków Giełdy, na którem 
dokonano uzupełniających wyborów, a to — 
wobec niezatwierdzenia przez Pana Ministra 
Przemysłu i Handlu — jednego z członków 
Rady i trzech zastępców. Na wniosek komie 


oraz zastępcami pp. Stolpe z Bydgoszczy, Me 
łerski z Torunia į Skrzetuski ze Starogardu, 

Z kolei nastąpiło zaprzysiężenie maklerów 
pp. Stefana Lampego, Czesława Wystańskie: 


żej wymienionych odebrał komisarz Giełdy 
v. dyr. Raczkowski, Notowania odbywać się 
będą cztery razy w tygodniu, a to w ponie» 
działek, wtorek, czwartek i piątek od godz. 
12,15 do 13. 


Sala Giełdy mieszcząca się w sali posie: 
dzeń Izby Przemysłowo -- Handlowej wypeł» 
niła się po brzegi przedstawicielami władz 
miejscowych, oraz reprezentantami Związku 
giełd i Giełdy łódzkiej, Izb Przemysłowo — 
Handlowych w Bydgoszczy i Gdyni, instytue 
cyj rolniczych, towarzystw kupieckich itd, 


Uroczyste posiedzenie zainaugurował prea 
zes Giełdy p. Rzymkowski, witając przedsta 
wicieli: Starostwa, Magistratu, samorządu go 
spodaarczego, Izb Przem, Hndl. w Bydgosze 
czy i Gdyni, reprezentantów Wielkopolskiej i 
Pomorskiej Izby Rolniczej, przedstawicieli or 
sanizacyj gospodarczych i społecznych, ~- 
oraz prasy, Następnie mówca skreślił historję 
powstania Giełdy, zaznaczając, iż potrzeby 
tej instytucji gospodarczej odczuwali wszyscy 
którzy w jakikolwiek sposób pośrednio, czy 
bezpośrednio — stykali się z rolnictwem i 
Indywidualny charakter 
handlu ziemiopłodów na Pomorzu odczuwał 


zentowałaby interesy rolnictwa i handlu po 
morskiego. Lukę tę zdołano wypełnić przy wy 
datnej pomocy i dzięki wielkiemu zrozumiee 
niu sprawy przez czynnniki rządowe i insty» 
tucje gospodarcze, oraz. dzięki ofiarnej współ 
pracy członków Komitetu Organizacyjnego, 
którym mówca w imieniu własnym, oraz Ras 
dy Giełdowej składa serdeczne podziękorva: 
nie. Giełda bydgoska ma przedewszystkiem 
za zadanie służyć interesom gospodarczym 
kraju przez bezpośrednie zbliżenie producenta 
do konsumenta. Zetknięcie się najważniej: 
szych czynników w wymianie towarów poda: 
ży i popytu na platformie tej Giełdy przys 


ZABIJA | 


| bac wo:owad 
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(Dokończenie ze strony 5) 


porównawczej w uniwersytecie lwowskim — nie 
chadzał nigdy utartemi przez innych szlakami, 
tylko stale szukał dróg własnych. 


Od pierwszego też zbioru „Poezyj” z roku 
(poemat r. 1890) 
i „Miłość” (1895) poprzez „Na wzgórzu śmier- 
ci", „QGinącemu światu” i „Salve Regina" 
(r. 1902), poprzez „Balladę o słoneczniku” 
(1908) i „Chwile” (1911), poprzez „Księgę ubo- 


` gich” (1916) i „Marchołta" (1920) — że się tu 


wymieni tylko najważniejsze — aż po ostatni, 
pełen słonecznej pogody i niczem niezmącone- 
go spokoju i równowagi duchowej „Mój świat” 
1926) wiodły te własne, zawrotne szlaki Jego 
twórczości, w której wyraz najpełniejszy zna- 
lazły wszystkie zmagania się ducha ludzkiego 
ze samym sobą, z Bogiem i ze światem, wszyst- 
kie towarzyszące im wzloty podniebne í prze- 
pastne upadki. 


Smutek cichy i melancholja „z mocy“ ply- 
naca, į krzyk rozpaczy i nędza i ból istnienia, 
żądza życia i przyzywanie Śmierci-wybawiciel- 
ki, Lucyferyczna pycha i kajanie się w pokut- 
niczem wyznaniu win człowieczych, szał pro- 
metejskiego buntu i bluźnierstwa 1 rozpaczliwe 
pochylenie czoła przed szatanem, harda duma 
i „wadzenie się” z Bogiem, a po nich cicha re- 
zygnacja i z głębokiej wiary w „odnalezionego“ 
Stwórcę płynący spokój i pogoda ducha i pro- 
stota Świętego Biedaczyny z Assyżu — oto 
zasadnicze pierwiastki, oto główne motywy 
Kasprowiczowskiej pieśni nad, pieśniami — te- 


go nawalroś dagteiskiego poematu o człowieku | 
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“Uroczyste otwarcie 


Gieldy Zbożowo Towarowej w Bydśoszczy 


nieść musi obydwu stronom poważne korzye 
ści. Giełda ma być odzwierciedleniem nastro 
jów gospodarczych panujących na Pomorzu, 
araz ułatwić podejście do wszystkich zagad: 
nień rolniczych i handlu rolniczego, wreszcie 
— ma uwypuklić niezależność i siłę gospodar 
czą Polski, jako państwa rolniczego i ekspor 
tującego, który to cel można osiągnąć tylko 
przy czynnem poparciu sfer rządowych, g98: 
podarąqzych i rolniczych, oraz współpracy 
wszystkich członków Giełdy, Prosząc o nią p 
prezes Rzymkowski otwiera Giełdę Zbożowo 
'"Towarową w Bydgoszczy, składając szczere 
życzenia jaknajlepszych wyników pracy dla 
dobra Państwa, całego społeczeństwa, a tema 
samem dla korzyści rolnictwa, handlu i prze: 
mysłu rolniczego Bydgoszczy i Pomorza, 


Następnie zabiera głos p, wicestarosta Czu 
biński który składa nowopowstałej placówce 
szczere życzenia pomyślnej pracy. Otwarcie 
Giełdy Zbożowo Towarowej w Bydgoszczy 
jest ważnym etapem w rozwoju miasta. Bylis 
śmy dotychczas świadkami likwidacji różnych 
instytucyj państwowych i samorządowych. — 
Mimo niepomyślnej tej konjunktury tworzy 
się obecnie nowa placówka samorządowa, — 
która — tuszymy -—— przyczyni się do rozwoju 
miasta, do skoncentrowania życia gospodar: 
czego, do intensywniejszej pracy tut. kupisce 
twa i sfer rolniczych da  przedewszystkiem 
impuls do stworzenia nowego przemysłu, w 
miejsce zamarłego przemysłu drzewnego. W 
tej myśli wicestarosta p. Czubiński daje wy: 
raz przekonaniu, że Giełda Zbożowo —- To» 
warowa spełni ńależycie swe obowiązki i poz 
kładane w niej nadzieje, 


Pan prezes W dziękoński, zabierając głos 
jako przedstawiciel Izby Przemysłowo — Han 
dlowej w Bydgoszczy, oraz samorządu gospo 
darczego okręgu nadnoteckiego podkreśla na 
wstępie, że w tych ciężkich czasach organizua 
jao Giełdę Zbożowo — Towarową dokazano 
niemal cudu, Powołanie do życia nowej insty 


Pomorze na Tarśach Półmocnych 


W dziale rolnym re wystawy Imiarska i rybacka 


„Niezależnie od nawiązanego bezpośrednio | roku 1930 jako ówczesny Gospodarz Ziemi 
przez Dyrekcję Targów Północnych kontaktu | Wileńskiej życzliwie odniósł się do planów 


z firmami przemysłowo s handlowemi na tere: 
nie województwa Pomorskiego przed kilkoma 
driami Dyrektor Targów p. Łuczkowski i szef 
biura prasowego p. B. Święcicki przyjęci zostali 
przez p. Wojewodę Pomorskiego Kirtiklisa w 
Renkanciszkach pod Wilnem gdzie p. Woje- 
woda spędza swój urlop wypoczynkowy, któż 
rego informowali szczegółowo o zakresie biea 
żącej Kampannji i prosili o poparcie akcji pro 
pagandowej Targów na terenie województwa 
Pomorskiego. 


| 


Droste pyíamie 


Przykry to moment, gdy z ust lekarza 
padnie zalecenie — nie palić, Lekarz rad 
ze spełnioneśo obowiązku siada do pisa- 
nia sążnistych recept, pacjent zaś w swem 
strapieniu chciałby machinalnie sięgnąć po 
papierosa. Jeszcze przed chwilą dźw'ę- 
czały mu w uszach pouczenia ickarza, że 
stan psychiczny odgrywa doniosłą rolę w 
zwalczaniu choroby, czy słabości, że pvi- 
nia spokoju i wystrzegania się podnieceń 
nerwowych czyni bardzo wiele, 

No dobrze, ale papieros? 

Jakże nie reagować na nagłe pozba- 
wienie papierosów. Każdy z nas wie, bo 
miał przynajmniej jeden taki wypadek w 
Życiu, że mu zabrakło papierosów. Zna- 
my ten ból! Zgóry więc zdajemy sobie 
sprawę, jak rozbieżne są zalecenia nasze- 
śo lekarza: spokój — bez papierosów. 

Przytomny pacjent zdaje sobie sprawę 
z tego, że walka z chorobą polega w wiz%- 
szości wypadków na współpracy lekarza 
z pacjentem. To też nie będzie dziwnem, 
śdy pacjent się zapyta: 

— A czy papierosy odnikotynowane 
mogę palić? 

W przeważającej ilości wypadków le- 
karz odpowie pozytywnie, ponieważ ne 
znajdzie w swej wiedzy lekarskiej żadnych 
ku Właścicieli Tartaków i Kupców Drzew» sprzeciwów ku temu. A ileż przykrości 
nych w Bydgoszczy hr. Tyszkiewicz i in. oszczędzi nam, to proste zapytanie! 

Po przemówieniach powitalnych i życzenio M. N. 
wych dyr. Giełdy w Bydgoszczy p, mgr. Wój WRAZ DOS 3 


cik odczytał telegramy z powinszowaniami — Rowerzysta zasziyleńo- 


które m. in. nadesłali: Ministerstwo Przemys: w al kos a drugiego 
łu i Handlu, dyr. Departamentu Min. Rolnics , 
TOWwerzUsSIeE 


twa i Reform Rolnych p. Rose dyr. Giełdy 
Na drodze z Kalisa w pow. kościerskim de 


lwowskiej p. Paneth prezes Izby Przemysło 
wej w Lublinie, Giełda zbożowo towarowa | Kłobuczyna w pow. kartuskim wydarzył się nie- 
w Wilnie, Lublinie, w Poznaniu w Warszawie, | zwykły wypadek zderzenia się dwóch rowerzy- 
w Katowicach, oraz Izby Przem, Handl, w | stów, z których jeden mimowolnie uśmiercił dru- 
Wilnie, w Warszawie, we Lwowie, w Krako | giego kosą. Niejaki Ernest Steinke wracał na 
wie, Poznaniu, w Bielsku, Katowicach, w Ło: | rowerze z Kalisk do domu. W pewnej chwili 
dzi, w Sosnowcu i wreszcie Giełdy Mięsne w | miał go minąć jadący również na rowerze, lecx 
w kierunku przeciwnym mieszkaniec  Kalisk, 


Warszawie i Lublinie. 
Na tem prezes Rzymkowski zamknął uro- | Hugon Kracke, Nastąpiło tak częste zresztą i 
zazwyczaj nieszkodliwe zderzenie, nieszczęście 


czyste posiedzenie po którem odbyły się pier 
RR P Rak. chciało jednak, że podezas karambolu ostrze ko- 


wsze w Bydgoszczy notowania Giełdy, PRE BR 
sy, którą dźwigał na ramieniu Kracke, wpiło się 

w szyję Steinkego, przecinając mu tętnice. 

Dopiero w kilka godzin po wypadku dostar- 
czono rannego do szpitala w Kościerzynie, gdzie 
jednakże mimo pomocy lekarskiej wskutek upły- 
wu krwi wyzionął ducha, 

ammon) 
Pożýíeczme 

wydawnictwo społeczne 

Ukazał się pierwszy zeszyt kwartalnika 
„Praca i Opieka Społeczna'*, będącego orga- 
nem Ministerstwa Opieki Społecznej za rok 
1933. 


tucji jest niejako jasną zorzą, dowodem, że 
tkwią w nas jeszcze siły życiowe, że nie roz: 
paczamy, jeno dążymy stale naprzód. Giełda 
Zbożowo Towarowa, zwłaszcza w czasach o 
becnych ma wielkie zadanie do spełnienia. — 
Wiemy wszyscy, że całe nasze życie gospodar 
cze jest i musi być nastawione na rolnictwo, 
bo ono jest zasadniczem źródłem wszelkiego 
dobrobytu w Polsce. Chodzi w pierwszem rzę 
dzie o podniesienie cen rolnictwa i o unor- 
mowanie płodów rolniczych i w tej właśnie 
chwili stworzono Giełdę Zbożową, która wła 
śnie handel ten ma uregulować. Wspomina: 
jąc jeszcze o konieczności zainstalowania 
Giełdy w Bydgoszczy, mającej być równoważ 
nikiem między polityką zbożowo » towarową 
Gdańska a Warszawy p. prezes Wdziękoński 
składa najlepsze życzenia owocnej pracy. 


Następnie przemawiają kolejno pp. dyr. 
Izby Przem. Handl. w Gdyni Krupski, dyr. 
Giełdy zbożowo:towarowej w Łodzi  Solań: 
ski nacz. Wydz. Pomorskiej Izby Rolniczej 
Głębowicz, w imieniu Wielkopolskiej Izby 
Rolniczej dyr. Ostrowski, w imieniu Związe 


organizacyjnych i propagandowych bieżących 
Targów i wystawy Iniarskiej, W wyniku konfe 
rencji przedstawicieli Targów Północnych z p. 
Wojewodą Kirtiklisem spodziewać się należy 
ożywienia akcji propagandowej na terenie Zie 
mi pomorskiej na rzecz tak pożądanej współe 
pracy gospodarczej z ziemią wileńską, Niewąt 
pliwie wyrazi się to już w okresie bieżących 
Targów į wystawy lniarskiej w kilku projekto 
wanych liczniejszych wycieczkach pomorskich 


nicą w dobie ostatniej'*; inż. F. Gadomskiego: 
„Roboty publiczne, jako czynny środek walki z 
bezrobociem w kraju'*; J. Rosnera: „Konferen- 
cja o 40-to godzinnym tygodniu pracy''; Dr. H. 
unormowaniem 


Na treść zeszytu składają się artykuły: 
Dr. M. Łychowskiej „Polityka społeczna zagra- ` 


nych do Wilna. 

W dziale rolym tegorocznych Targów w 
Wilnie na czołowe miejsce wysuwają się dwie 
wystawy: Iniarską į rybacka. 

Targi mają pozatem zapewnione eksponaty 
z dziedziny drzewnej, ogrodniczej, pszczelnicze 
wikliniarskiej, drobiarskiej i szeregu innych 
wśród których runo leśne i łąkowe w postaci 
ziół leczniczych niepoślednią będzie odgrywae 
ło rolę. 


Wojewoda Kirtiklis, który wybitną rolę 0: 
degrał w czasie Il:ch Targów Północnych w 


i jego Stwórcy, o przyrodzie i o wszechświecie. 

To zarazem bezcenne w swojej artystycznej 
doskonałości i w psychologicznej prawdzie kar- 
ty wizerunku duchowego człowieka-poety; ww 
zerunku tak idealnie pełnego i skończonego, 
tak w ostatecznej harmonji ze samym sobą do- 
skonałego, iż jemu równego mapróżnobyśmy 
szukali w naszej literaturze dwóch ostatnich 
stuleci, 


. . . . U . . 5 
Hen.. zdala od Kujaw w ożywczem tchnie- 
niu tatrzańskiej przyrody odnalazł Siebie w 
Bogu a Boga w Sobie ; we wszechświecie... 

W obliczu mąjestatu gór po długiej walce 
zawarł przymierze z Panem... 


NA ZAWODY BALONOWE. 


zawodach balonó lnych 
Na znak wdzięczności za łaskę ciszy i po- RO AC 


gody ducha, jaka Nań od tatrzańskich granice 
spłynęła, zgodnie z Jego wolą ostatnią dzisiaj 
właśnie prochy Jego na tak Mu drogiej „Ha- 
rendzie" u gór tych podnóża wieczysty znajdą 
spoczynek... 


nia'', który w razie potrzeby 
„„Kościuszko''. 

Na znak wdzięczności dla Stwórcy po tru- 
dzie i męce całego żywota u schyłku dni Swoich 
przemówił do nas testamentem „Księgi ubogich“ 
i pełnemi genjalnej prostoty geśliczkowemi 
pieśniami „Swojego świata"... f 

Niechajże przeto te Jego księgi naszą się 
stają własnością... 

Niechaj ich mądrość „wyzwoli“ nam „du- 
szę' i wprowadzi nas w nasz własny świat, 
równie bogaty i piękny, jak ten, który On nam 
w Swoim ukazał... 


ALEJA SEJMOWA. 


Plan regulacyjny stolicy przewiduje 
prowadzenie przez pola mokotowskie 


Marszałkowską a Polną, a w dalszym 
przez pola mokotowskie do Sochaczewskiej szo- 
sy, łącząc w najkrótszej drodze południowo- 
wschodnie dzielnice miasta z południowo-zacho- 


Adam Miinniy ` dniami. 


sfer gospodarczych oraz organizacyj społecz: | p. 


W pierwszych dniach sierpnia udają się do 
Ameryki piloci balonowi kpt. Hynek i por. Bu- 
rzyński, aby wziąć udział w międzynarodowych 
o puhar Gordon- 
Benneta, które odbędą się w Chicago w czasie 
światowej wystawy w pierwszych dniach wrze- 
śnia. Polska zgłasza na te zawody balon wol- 
uy „Kościuszko'* oraz balon zapasowy „Polo- 
zastąpi balon 


prze- 
t. zw. 
Aleji sejmowej, która ma wziąć swój początek 
od placu „Na rozdrożu'', następnie Aleja ta 
przejdzie przez tereny MSWojsk przylegające 
do Al. Szucha, przez blok położony pomiędzy 
ciągu 


„Przed międzynarodowem 
ubezpieczenia na wypadek bezrobocia innych 
form pomocy dla bezrobotnych'*; R. Szymanko: 
„Ubezpieczenia w Sowietach''; R. Kisielewskiej- 
Zawadzkiej: „Koordynacja pracy w dziedzinie 
opieki społecznej nad dzieckiem'*; Dr. M. Kac- 
przaka: „Współczesne poglądy na choroby za- 
kaźne'*; Dr. K. Dąbrowskiego: :„Higjena psy- 
chiczna zagranicą i u nas‘; Dr. M. Skokowskiej.- 
Rudolfowej: „Kryzys ekonomiczny a gruźlica'*. 
Pozatem kronika, bibljogratja oraz francuskie 
streszczenie artykułów. 
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Z calłeśo kraju 


UKARANI PROWOKATORZY. 

W Królewskiej Hucie odbyła się rozprawa 
przeciwko trzem  prowokatorom niemieckim, 
którzy w różnych okolicznościach wyrażali się 
w obelżywy sposób o Polsce i władzach pol- 
skich. W wyniku rozprawy Kauczor Alfred i 
Guzik Augustyn, obaj z Król. Huty, skazani 
zostali na karę więzienia po 7 miesięcy każ- 
dy, zaś Kopias Ferdynand ze Świętochłowie =- 
na 5 miesięcy więzienia, 

200 TARTAKÓW PRZY PRAOY. 

Na terenie Kresów Wschodnich uruchomio- 
no w ciągu lata r. b. blisko 200 tartaków, któ. 
re nieczynne były już od dłuższego czasu. 
Wnowienie prac w tartakach nastąpiło na sku- 
tek pewnego ożywienia w przemyśle drzew- 
nym. 


TRYKOTY DO SOWIETÓW. 

Do Rosji sowieckiej odszedł transport wy- 
robów trykotowych, łódzkich i warszawskich, 
wartości 10.000 dolarów. Zamówienia objęły 
bieliznę iaegerowska "nasza specjalność) i swe- 
try. 
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|. BYDGOSZCZ 
Kalenczrzyk rzym.=kRBt, 
sierpnia Wtorek Piotra Gg: 
ZTOMANISEW Środa N. M. P. Anielskiej 
Z — Dyżur nocny aptek do niedzieli, dnia 
(6 sierpnia b. r, włącznie pełnią: Apteka na 
'Bielawach, ul, Chodkiewicza 22, tel 14-67, Av- 


sroda 


teka pod Łabędziem, ul. Gdańska 5, tel. 2-14 


i Apteka Staromiejska ul, Długa 39, tel. 3-60 


Z TEATRU MIEJSKIEGO. 

Ostatnie przedstawienie „Fraeulein Dok- 
tor". Z przyczyn od Dyrekcji Teatru niezale- 
żnych sensacyjny faktomontaż J. Tepy „Freeu- 
lein Doktor” nieodwołalnie schodzi æ repertu- 
aru naszej sceny i w nadchodzący wtorek u- 
każe się ostatni raz w sezonie dla tych wszy 
slkich, którzy nie zdążyli zapoznać się z tym 
fascynującym utworem w doskonałej realizas} 
reżyserskiej i aktorskiej, 
~ Humor w piosence i tańcu w Teatralce, 
Artyści naszego Teatru przygotowzią wielce 
urozmaicony program w ogrodzie teatralnym, 
Czołowi artyści operetki oraz balet w pełnym 
składzie z Martówną i Ciesielskim na czele 
zaprodukują publiczności najpiękniejsze i nai- 
większem powodzeniem cieszące się przebo- 
je z operetek i rewji. Współudziat orkiestry 
pod batutą por. Grabowskiego dopełni cato- 
ści. Wstęp 49 groszy, przyczem część docho- 
du przeznaczono na kolonje wakacyjne we- 


dług uznania Pana Prezydenta Miasta. Po- 
czątek o godz. 8 wiecz, 
& 
REPERTUAR KIN. 
Apollo: wstrząsający do gleb? dramai 


współczesnych kobiet, które miotanə przez 'os 
„toczą się na dno nędzy i upadku w osławi»- 
mym Montmartre paryskim, p. t. „Piekło Pa- 
ryża', Jako nadprośram szampańska komed'a 
pP Ł „Całuję twoją dłch madame". 
© Bałtyk: — „Pat i Patachon, jako królowie 
| mody”, oraz wspaniały film polski p. t „Mo: 
(gila Nieznanego Żołnierza”. 

Kristal; — wspaniały dramat erotyczny pre 
„ dukofi czeskiej, osnuty na tle współczesnego 
(życia młodych, niedoświadczonych dziewcząt, 
które rzucają się w wir niedozwolonych v- 
tziech wielkomiejskich — p. t. „Tajemnica ste- 
lrotypistki” czyli „Łzy dwudziestoietniej". W 
(roli głównej czeska tragiczka Magda Madero- 
|wa. Ponadto beztroski film p. t „Miodowy 
miesiąc" i tygodnik Foxa. | 
| Marysieńka: „Krise” i „Flip i Flap za kra- 
tami”. 
|  Rewja: dotychczas w Bydgoszczy nie wi» 
dziana arcywesoła farsa p. t „Dama i jej ezo- 
fer", oraz obraz rodzime; produkcji p. t. „Ko 
bieta, która grzechu pragnie z Norą Ney 
'w roli głównej. 
| ' Słońce: potężny film polski p. t. „Gwiaż- 
dzista eskadra” z asami naszego lotnictwa w 
[roli wykonawców. Ponadto dramst salonowy 
ip. t. „Ciernistę drogi". 


z mz 56m 
F = Zw. Powstańców i Wojaków O. K. VIII. 


Bydgoszcz Szwederowo pl. 4. Zebranie plenarne 
w Środę, dnia 2 sierpnia 33 o godz. 19,00 u drh, 
Kołodzieja ul. Ugory. Zebranie Zarządu we wto- 
rek 4 sierpnia 33 o godz. 19,00. 

-— B. É, S. „Polonia** dziś wtorek 1 sierpnia. 


Przez szybe 


ŚRODA, DNIA 2-GU SIERPNTA 1933 K 


Zjazd piekarzy wielkopolskich 
w Bwaćoszczy 


| Jak już donosiliśmy — w nadchodzącą nie- 
dzielę, obradować będzie w Bydgoszczy XIV 
Sejmik Wielkopolskiego Związku Cechów Pie» 
karskich, poprzedzony uroczystością 417-tej 
rocznicy istnienia i poświęcenia nowego sztan- 
daru Wolnego Cechu Piekarzy w Bydgoszczy. 

Program Zjazdu wypelnia dwa dni: 

Dnia 6 sierpnia: o godz. 7.30 zbiórka w sie- 
dzibie Cechu, w hotelu „Lengnins” przy ulicy 
Długiej 37; o godz. 8,40 wymarsz do kościoła 
farnego na uroczystą mszę św., po której od- 
będzie się poświęcenie sztandaru. Podczas na- 
bożeństwa chór miejscowego Koła Śpiewu Pie- 
karzy Polskich wykona szereg pieśni, Po mszy 


św, pochód do pomnika Nieznanego Powstańca | 
Wielkopolskiego, gdzie nastąpi złożenie wień- 
ca, poczem wspólne śniadanie w Resursie Ku- 
pieckiej, 

O godz. 11-tej uroczysta Akademja w Re- 
sursie, następnie zaś obrady Sejmiku. 

W poniedziałek, dnia 7 sierpnia wycieczka 
delegatów sejmikowych į członków Cechu wraz 
z rodzinami parostatkiem do Brdyujścia. 

Podobnie, jak ostatnia uroczystość, malarzy 
bydgoskich, tak i niedzielny Zjazd piekarskł 
stanie się niewątpliwie śremjalnem świętem 


| tut. rzemiosła, 


Sprawa 


Kuling 


Riezwesiczw tróiisąć malżeń:ici i traficzne jego rozwiązanie — 
Bwie kule w skroń mie uwojmiin £o od poniesiemia 
nedpow csiziażmuści 


W połowie maja b. r. maleńki strych domu 
robotniczego w cichej wiosce Górze pod Żni- 
nem stał się terenem krwawego dramatu milos- 
nego, będącego tragicznem rozwiązaniem nie- 
zwykłego „trójkąta“ małżeńskieśo, złożonego 
z dwóch sióstr ; męża jednej z nich, 

Historja ta, mogąca służyć za scenarjusz 
dramatu filmowego — nie zakończyła się jed- 
nak z zamiłknięciem echą strzałów na strychu 
i niedługo epilog jej rozegra się przed sądem, 
gdzie stanie zabójca i niedoszły samobójca, któ 
rego dwie kule wpakowane w skroń — nie u- 
wolniły od poniesienia odpowiedzialności. 

Sprawa Kuliny..., 

35-letni robotnik Kazimierz Kulina zapoznał 
w styczniu ub. roku dziewczynę wiejską, Elż- 
biete Napierałównę, którą w rok później popro= 
wadził do ołtarza. "Teściowie, chcąc założyć 
podstawy ich bytu — zainstalowali nowożeń- 
ców w Barcinie. Początkowe pożycie Kulinów 
było zupełnie przykładne, a nawet szczęśliwe. 
W kilka miesięcy później jednak, gdy Kulina 
nie mogąc związać końca z końcem, począł dość 
często odwiedzać dom teściów w Słabomierzu, 
gdzie zaopatrywał się w prowiant — stosunki 
między małżonkami znacznie ostygly. Wpłynę* 
ła na to nić sympatji, jaka w międzyczasie za- 
wiązała się pomiędzy Kuliną a jego szwagier- 
ką, t. j. młodszą siostrą żony — Leokadją Na- 
pierałówną. Mimo częstych wyrzutów ze stro- 
ny żony i jej rodziców — Kulina nietylko, że 
nie zerwał romansu ze swą szwagierką, lecz 
przyjął ją do swego domu w Górze, 

Stan taki nie mógł trwać wiecznie, to też 
któregoś dnia, a było to 7 maja b. r., Kulina 


wraz z Leokadją Napierałówną opuścił dom 
swej żony. Dokąd  uciekinierowie skierowali 
swe kroki — mkt początkowo nie wiedział. 

Dopiero po kilku dniach, bo 11 maja para 
kochanków wróciła równie nagle, jak wyjecha- 
ła. Wrócili oni późnym wieczorem do domu. 
Wpuściła ich Kulinowa, która poczęła przygo” 
towywać kolację, mie omieszkując jednak w 
sposób łagodny wyrzucać mężowi jego postę- 
powania, narażającego ją na wstyd i poniżenie. 

Kulina udał się na strych, gdzie znajdował 
się pokój Napierałówny. Kochankowie posta- 
nowili popełnić samobójstwo. Kulina nałado- 
wał nabyty w drodze z Inowrocławia rewolwer 
kal. 7,65 mm i w chwili, gdy usłyszał szmer 
idącej do góry żony, — poświecając sobie za- 
pałką — strzelił leżącej ma podłodze Leokadjt 
w głowę. Widząc, iż kula spelnija swe zada- 
nie, Kulina strzelił sobie dwukrotnie w głowę. 

Gdy przerażeni domownicy odważyłi się 
wejść na strych — na podłodze zobaczyli sty- 
gnące już zwłoki Leokadji Napierałówny i nie- 
przytomnego Kulinę. 

Nie sądzonym było jednak Kulinie skończyć 
z marnem życim. Los zrządził inaczej... Mimo 
dwóch ciężkich ran czaszki, które zwykłe powo- 
dują śmierć — Kulina pod opieką lekarzy wy- 
zdrowiał. Jedynem śladem ponurej nocy, jaki 
Kulinie pozostał na zawsze — to niemożność 
widzemia lewem okiem. 

Ze szpitala Kulina powędrował do aresztu 
prewencyjnego. Wkrótce stanie on przed są- 
dem, gdzie będzie musiał odpowiedzieć za za- 
bójstwo. Grozi mu kara długoletniego więzie- 
nia. 


o godz. 16-tej strzelanie o P. O. S, na strzelnicy | © żałobnej kawtzy 


62 pułku piechoty przy ul. Warszawskiej. Obe- 
eność wszystkich członków konieczna. 
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Piwa 


Sporiomwey 


Przybory Sportowe 4554 
Artykuły skórzane 
Warsztat reperacyjny 
L4 
F. Riemer 


Bydóoszcz, - ul. Gdańska 7. 
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ramwaju 


ĝ + 4 ś — ief być 
Co mówią iramwajarze o sobie i o drugich — Lt» TA 
przyj mtośosze mi sprzedawać bitei, be mic irzewa SIĘ nír 
z pūubiteznościa 


Na samym wstępie — maleńkie wyjaśnienie: 
nie mamy zamiaru mówić, a tembardziej już pi 
saé o naszych żółto - zielonych tramwajach. U- 
chowaj Boże! Jest to temat bardzo niewdzięczny, 
w obecnej porze letniej wprost niebezpieczny do 
poruszania (ze względu na możliwość... udaru 
. mózgowego), w dodatku zaś — tak często już na 
| wszystkie strony walcowany, iż trudno byłoby 
w tej materji coś nowego powiedzieć, tembardziej 
ke i tak wszystkie wnioski sprowadzałaby się do 
ostatecznej konkluzji: nasze tramwaje są nie... 
Stop! — lepiej nie mówmy o tem. 

A więc o tramwajarzach. 

Na szczęście — postaci konduktora, czy wą 
sategó motorniczego opisywać nie potrzeba, bo- 
| wiem wszyscy ich znają. I odwrotnie — oni tak 
że znają wszystkich. Znają dzieci, biegające nic- 
l sfornie po szynach, znają także dzieci jadące 
(LR pół biletu, znają publiczność, a nawet swo- 
'żeh stałych klientów, znają tych, którzy posia- 
(daję stałe karty, ale i tych, którzy próbują bi- 
|letom przesiadkowym „kombinować'* dwa kursy 
[pra słowem wszystkich. 

( Przeprowadzenie zbiorowego wywiadu z ną- 
szymi pp. konduktorami i motorniczemi nie przed 


{stawiało - większej trudności, 


Co mówią tramwajarze o sobie? Jest ich w 
Bydgoszczy 115, obsługują około 20 wozów mo- 
torowych i tyleż przyczepek (tabor zapasowy 
jest znacznie większy), zarabiają Od 86 do 89 
groszy na godzinę, pracują na dwie zmiany i 0- 
gólnie biorące — czują się nieźle. Związku żad 
nego pracownicy tramwajowi nie tworzą, tylko 
w zależności od indywidualnych sympatji, czy 
przekonań — należą do ogólnych partyj politycz 
no - zawodowych. Większość z nich, bo około 
60 nie należy do żadnych organizaeyj. Krótko 
mówiąc, jeśli chodzi o nich samych — tramwa- 
jarze zgodnie twierdzą, że wszystko jest „po sta- 
remu''. 

„Władzę'* nad nimi sprawuje 5 osób, a to 4 
kontrolerów i nadkontrołer, t. j. taki człowiek, 
który martwi się z powodu wszystkich defektów 
na trzech linjach tramwajowych, niewielkiej, alę 
kłopotliwej długości 12 km. 


l 
O wiele obszerniejsze, ciekawsze, a nawet bar | 
wne bywały odpowiedzi tramwajarzy, jakie sypa ` 


ły się na zapytania dotyczące pasażerów tram 
wajowych obserwowanych ze stanowiska konduk 
tora, czy motorniczego. 


Ogólnie rzecz biorąc — tramwajarze znacz- 


nie chętniej wolą pełnić służbe przv motorze, niż | 


j 
i 


$. p. Miecliena Barowa 


W ub. piątek zmarłą niespodziewanie żona 
członka Związku Legjonistów Polskich Od- 
działu w Bydgoszczy p. Antońiego Bara — 
ś. p. Helena. Zmarła osierociła czworo nie- 
letnich dzieci. 

Przedwczesny zgon ś. p. Heleny Barowe;, 
dotknął również boleśnie kolegów męża Zmar- 
lej, którzy wzięli nader liczny udział w pogrze- 
bie, jaki odbył się ub. niedzieli. | 

Zarząd bydgoskiego Oddziału Związku Le- | 
$jonistów Polskich śle na tej drodze swemu, 
tak ciężko przez los dotkniętemu Koledze głę- 
bokie wyrazy szczerego współczu cia. 
przy sprzedaży biletów — jako konduktorzy, 

— Jakto — pytamy się — przecież służba mo 
torowego jest bardziej odpowiedzialną, wymaga 
znacznie większej uwagi, a pozatem dość cięż- 
ka, tembardziej, że nie wolno przecież rozmawiać 
ani opuszczać wozu? 

— Ano tak, — twierdzili zgodnie i kondukto 
rzy i motorowi — ale przy maszynie nie potrze 
ba się truć z publicznością, ma człowiek spokój 
i nie nabiega się tyle... 

To upodobanie roli motorniczego wzrosło 
zwłaszcza od cząsu kiedy troskliwa Dyrekcja za 
opatrzyła wszystkie wozy w szyby ochronne na 
pomostach, 

Służba motorniczego tramwajowego jest bar- 
dzo odpowiedzialna. Np. za każde, najmniejsze 
nawet uchybienie, jakie zdarzy się podczas służ 
by, motorowy zmuszony jest składać pisemny ra 
port. Jeśli chodzi o konduktorów, to przyznać 
trzeba — są oni w stosunku do publiczności bar 
dzo uprzejmi. Często np. obserwować można wy- 
padki, świadczące już nietylko o grzeczności na 
szych konduktorów, ale i rycerskości — mogącej 
służyć za przykład wielu pasażerom, zwłaszcza zaś 
tym, którzy „nie mogą patrzeć'* gdy kobieta z 
braku miejsca stoi w wozie i dlatego.. zamykają 
oczy. Jedynymi pasażerami, których konduktorzy 
wolą w swoich wozach nie widzieć, to ludzie 
roztargnieni, żądający wpierw biletu wprost, pó- 
źniej zaś przesiadkowego, lub domagający się re- 
szty z 5 zł, w wypadkach, gdy dali-monetę dwu 
zlotową, albo kombinatorzy próbujący na jeden 


| 


Chleb tanieje 
Prezydent miasta zwraca 
szczenie swoje z dnia 31 Jipca br., które ukaże 
się w najbliższym Orędowniku m. Bydgoszczy i 
ustala cenę chleba z mąki żytniej: 65%-owej na 
33,3 gr za l kg z tem, że za bochenck o wadze 


uwage na obwie- 


1% kg wolno pobierać 50 groszy, Nowa cewę 
obowiązuje od dnia 2 sierpnia br. Winni pobie- 
rania lub Żądania ceny wyższej od wyżej wy- 
znaczonej oraz nieujawnienia ustalonej ceny na 
cenniku, zostaną surowo ukarani. Cennik winien, 
być drukowany lub sporządzony wyraźnoem pis- 
mem atramentem formatu o wielkości conajmniej 
pół arkusza papieru i powinien zawierać nazwę 
firmy i datę sporządzenia cennika, 


WSZYSCY pływacy mogą 
brać udział 


w zawodach o misiczositwo 
m. Buydseszczy 

W święto Wniebowstąpienia Najśw. Marji 
Panny, t. j w dniu 15 bm., przeprowadza T. G. 
„Sokół IH“ z polecenia Pomorskiego Okręgu 
Związku Pływackiego pływackie zawody o mis 
strzostwo miasta Bydgoszczy. W zawodach 
tych udział brać mogą pływacy zrzeszeni, oraz 
niestowarzyszeni. Wszyscy uczestnicy zawor 
dów otrzymają zaświadczenia z odbytej kon* 
kurencji dla uzyskania P. O. $, 

Program zawodów przewiduje: 

Dla panów: 50, 100, 400 i 1.500 m stylem 
dowolnym, 100 i 200 m. stylem klasycznym, 100 
mtr. na wznak, sztafety 4200 m, oraz sztafetę 
trójstylową 3X100 m, 

Dla pań: 50 i 100 m stylem dowolnym, oraz 
200 m — klasycznym. 

Zgłoszenia, wraz z wpisowem w wysokości 
20 groszy należy składać do dnia 10 bm, w Se- 
kretarjacie P. O. Z.-P, u p, W. Woźniaka 
(adres; ul, Gdańska 1). 


Z turnieju zapaśniczećo 


Wczoraj wieczorem pierwszą parę stanowili 
k. mistrz świata Siegfried i Czech Motyka. Ten 
ostatni komicznem zachowaniem się rozśmieszał 
do łez widownię. W 12-tej minucie w przede 
pasie ulega $iegfriedowi. 


Następnie walczą Bądurski i Equatore. Wal- 
ka w żywem tempie, zacięta, W Ś2-ej minucie 
udaje się Equatore założyć podwójny nelson Po- 
lakowi. Badurski wytrzymuje nacisk żelaznych 
bicepsów Włocha 10 minut. Później jednak na- 
wpół omdlały poddaje się. 

KBkscytującą była walka Orłowa z Sasorskim. 
Rosjanin stracił zupełnie panowanie nad sobą i 
zachowywał się dziko. Widownia zdenerwowana 
do ostateczności nie szczędzi nieopanowanemu 
brutalowi głośnych admonicji. Wreszcie Orłow 
zdenerwował i spokojnego zazwyczaj sędziego, 
który go w 36-ej minucie zmagań zdyskwalifiko- 
wał, za niezwykle brutalną walkę, 

Wreszcie jugosłowianin Stojkicz został w 11-ej 
minucie powalony przez znakomitego technika i 
bardzo silnego zawodnika , Ahrensa. 

Dziś walczą: Torno — Sagorski, Stojkicz — 
Cliveira, Equatore — Siegfried (te 2 decydują- 
ce). Na ostatek odbędzie się mecz bokserski 
między Motyką a Orłowem, 


Popieraj L. ©. P. p 


bilet jeździć dwa dni, w końcu zaś — goście „za 
lani''. Pasażer będący „pod gazem** wsiada zwy 
kle jeszcze wówczas, gdy tramwaj jest w biegu, 
robige w ten sposób z siebie „bohatera'*, później 
przeszedłszy wszystkim siedzącym po nagniotkach 
instaluje się w samym srodku. Dobrze jeszcze, 
jeśli popisy takiego pasażera skończą się na tej 
ostatniej ewolucji. S 

Tak — życie miejskie, obscrwowane przeą 
szybę ochronną motorniczego, albo przez zielone 
(ami różowe, ani też czarne, tylko takie, jaki 
kolor ich mundurów) szkiełka naszych kondukto 
rów - morusów jest ciekawe i niepozbawione 
„zdrowego'* humoru. Jako przykład tego niechaj 
posłuży wypadek, jaki zdarzył się przed kilku 
dniami na linji Dworzec — Okole. 

— Wpakował mi się dẹ wozu — opowiada 
konduktor, — jakiś gość, zalany zupełnie. Nie- 
dość, że przy kupieniu biletu namądrzył się ¢o- 
niemiara, ale jakem tylko od niego odszedł ~= 
począł pluć w tramwaju na drzwi. Gdy zwróciłem 
mu z lekka uwagę, że zanieczyszczanie wagęnu 
jest wzbronione — począł się „rzucać'*, mówiąc? 

— Wiem, że pluć na podłogę nie wolno, wiers 
od maleńkości.. Może się pan do mnie nie wtrą 
cać, bo na podłogę nie pluję... 

No i co miałem z nim zżobić? — zakońszyj 
śmiejąc się tramwajarz, 


Wypadków takich zdarza się codziennie moc. 


Tramwajarze mają pracę, ale im się przynaj: 
mniej służba nie dłuży. 
Jednem słowem — spleen wykluczony, 


p 


"Niewczesny zwolennik 
Wilusia 
> Handlarz świń, zam. w Bytonji pow. staro- 
gardzkiego, Leon Toche, na stacji kolejowej w 
Blewie w obecności kilku osób dnia 21 września 
ub. r. wykrzykiwał pod adresem państwa polsktó. 
go różne, niedające się powtórzyć, obelżywe sło- 
wa. Między innemi także  wykrzykiwał pod 
adresem władz „jak tu Wilhelm przyjdzie, to 
zrobi porządek**. Za ten wybryk Sąd Okręgo- 
wy w Starogardzie 10 czerwca b. r. zasądził 
Tochego na cztery miesiące więzienia. Na sku- 


tek odwołania odbyła się ponowna rozprawa w 


Sądzie Apelacyjnym w ub. piątek. Sąd po*po- 
nownem rózpatrzeniu sprawy zatwierdził w ca- 
łości wyrok pierwszej instancji, 
S$przeniewierzenie i sfal- 
.. szowanie czeku 

` Stanisław Krauze, zam, w Gdyni, wręczył 
Franciszkowi Mechlińskiemu gotówkę 150 zł. i 
ezek na zakup mąki. Mechliński gotówkę przy- 
właszczył sobie, prócz tego wypełnił czek na 
300 zł, które podjął na conto Krauzego w Ban- 
ku Zachodnim, Za to nieuczciwe załatwienie 
sprawy swemu znajomemu Mechliński znalazł się 
na ławie oskarżonych a Sąd Okręgowy w Gdyni 
na rozprawie 22 kwietnia zasądził Mechlińskiego 
na siedem miesięcy więzienia. 

Śąd Apelacyjny w ub. piątek zatwierdził w 
całości wyrok pierwszej instancji, 

Sądził obydwie sprawy sędzia 8. A. Kolarz, 
oskarżał wiceprokurator $. A. Poleski, 


3 
Swiecie 


| = Zawody Kat, Zw. Młodzieży. Przygoto- 
wania do dorocznych ogólnopomorskich zawo- 
dów sportowych i strzeleckich Katol. Związku 
Młodzieży Polskiej Męskiej na diecezję Chel- 
mińską w dniach 13—15 sierpnia w Świeciu, są 
w pełnym biegu. Poparcie ze strony ks. dzie 
kans Konitzera oraz praca miejscowej Komisji 
Zawodów, z ks. Zielińskim, prezesem Okręgu 
Katol, S. M. P w Świeciu, na czele, daje gwa- 
sancję, że tegoroczne zawody udadzą się pod 
każdym względem. Niemniej świadczy o tem 
wielkie zainteresowanie w Okręgu S. M. P, 
które już zestawiają reprezentacyjne drużyny 
i zgłaszają się do Związku. Tego rodzaju po- 
ważniejsza impreza na terenie Pomorza obej- 
muje wszystkie konkurencje lekkoatletyczne, 
gry sportowe i strzelanie i ściąga rokrocznie 
ponąd 300 zawodników na terenie Waojewódz- 
twą pomorskiego. 


aseessa 


w add Chojnice 


` = Osobiste. Kierownik Szkoły w Wielu 
p. Wenancjusz Napiórski został mianowany 


.podporuczn'kiem Wojsk Polskich. Z przyjem 


nością piszemy o tem, gdyż p. Napiórski za 
służył sobie w zupełności na wyróżnienie go 
wśród wielu innych, ofiarnie oddających swój 
wolny czas i siły dla spraw społecznych. 

— Filar chojnickiego Obwiepolu — 0Sze 
czercą Wyrokiem z dnia 11 lipca br. Sądu 
Grodzkiego w Gbojnicach został major w st. 
spocz: Nieboruk shazany na 2 tygodnie aresz 
tu 1 50 zł grzyewy, oraz ponoszenie kosztów 
sądowych za cb:tzę urzędnika sądowego, a 
mianowicie za pomawianie w piśmie z dnia 27 
miarca br co Sądu Okręgowego w Chojnicach 
sekretarza tegoż Sądu p. Bąkowskiego, że wpro 
wadzał w bląc: klijentów. 

Rozprawa wykazała zupełną bezzasadność 
takiego zarzutu Oskarża! prok Zawodziński, 
sądził sędzia Klonowski. ; 

— Czerwony kur nad Wojskiem. Dnia 18 
bm, o godz. 19 wszabudowaniu ı na szkodę rol 
nika Sabisza Józefa w Wojsku — wyb. pow. 
chojnicki powstał pożar, który zniszczył dom 
mieszkalny wraz z urządzeniem domowem wy 
rządzając szkodę, na sumę około 5000 zł — 
Spalone mienie było ubezpieczone na taką sa 
mą sumę w Pom. Tow. Ubezp w Ioruniu. — 
Przyczyny pożaru narazie nie ustalono. Dal: 
sze dochodzenia prowadzi się 


Leśno, pow. Wąbrzeźno 


— Zabawa letnia urzędników nadleśnicz 
twa, Urzędnicy Państwowego Nadleśnictwa 
Leśno powiat Wąbrzeźno urządzają pod pros 
tsktoratem starosty pow. p. Zygmunta Kalk= 
steine w. niedzielę dnia 6 sierpnia br. w lesie 
przy jeziorze Okonin Wielką zabawę letnią 
Początek zabawy o godzinie 14. Program za 
bawy: orkiestra wojskowa, dancing na po: 
moście, umieszczonym na pontonach przy brze 
gu jeziora przejażdżki łodziami, wyścigi kaja 
ków i pływackie, skoki z trampoliny strzela 
nie premjowe do tarczy, łoterja fantowa, pos 
czta japońska, noc wenecka, wybór królowej 
zabawy, oraz inne niespodzianki, ; 
Czysty dochód z zabawy przeznacza sie na 


LOPP, $ 
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 Medremi falami Wisiy 


do Baliyku 


Dziś piuwacy potsonywują irase Nowe — fczew 


Zorganizowana pod protektoratem L'- 
gi Morskiej i Kolonialnej sztafeta pływa:- 
ka wpław Wisłą do Bałtyku, o której sta:- 
cie we wczorajszem wydaniu naszego p:- 
sma donosiliśmy — płynie do Polskiego 
Morza w dalszym ciągu, zdobywając w'- 
ślaną przestrzeń metr po metrze. 

W niedzielę, obydwie odnogi sztafety, 
t.j pływacy z Torunia i Bydgoszczy spot- 
kali się w Brdyujściu. Trasę toruńską, d*a- 
gości 43 km przebyli pp. Kant, Br. Temp- 
ski, por. Piotrowski i Henryk Buza. 

O godz. 12,15 wyruszyła z Brdyujścia 
do Chełmna sztafeta złożona z pływaków 


W Chełmnie zawodnicy wypoczęli w 
schronisku, poczem wczoraj z rana wyr4- 
szyli w dalszą drogę. 

Dziś pływacy pokonywują odcinek No- 
we—Tczew, długości 56 km. 

Dzielnym pływakom towarzyszy żī- 
glówka. bydgoskiej „Siódemki“ harcer- 
skiej pod komendą p. inż. Waśkowskiego, 
oraz kajak, 


TETEE COZ ZZ OO AZOWAÓ E a 
| Z żucia wsi 


BIS, 


ł ; 
Tegorocznym żniwom towarzyszy piękna pogoda. To też na całym obszarze Polski żniwa są 
w całej pełni, 


EETA EEEE "ZE RZECE ZATO ACERO TORRE, 
Powiać chelimiństci ma froncie pracy 
dia Pańsiwa 
Z ruchu orśanizacyineśo BBWR 


W miesiącu lipcu zostało zorganizowanych 6 
nowych kół wiejskich BBWR, tak że obecnie w 
powiecie funkcjonuje razem 25 kół wiejskich. 

W wyniku starań o prace dla bezrobotnych 
Koła BBWR przyjął do pracy Zarząd Dróg Wo- 
dnych 47 bezrobotnych, zaś przy robotach żwiro- 
wych i innych (szosowych) otrzymało pracę 29 
bezrobotnych — razem dotąd zajęcie otrzymało 
16 bezrobotnych. Dalsza akcja w toku. 

W kołach zaprowadzona została systematycz- 
na pracą organizacyjna, dążąca do powiększenia 
ilości członków i urabiania państwowego zespo- 
łów BBWR. 

Na zebraniu w QCzarzu (udział 29 członków) 
omówiono wysiłki rządu na podstawie sprawo- 
zdąnia z „Prac Komisyj rolnych na Zjeździe 
gosp. w Warszawie‘ oraz poruszono sprawę nie- 
korzystnej wymiany, zboża na mąkę w młynach 


i składnicach, co postanowiono przedłożyć odno- 
śuym władzom do rozpatrzenia. 

Na zebraniu organizacyjnem Koła w Gorzu- 
chowie do aktywnej współpracy zgłosili się grem 
jalnie miejscowi kolejarze z prezesem  zawia- 
dowcą Kęsikiem. 

Na zebraniu w Płąchowach zgłosiło się 10 pre- 
numeratorów „Gazety Ludowej'*, której zasięg 
zwolna, ale stale powiększa się w powiecie. 

Zebranie w Robakowie, przy udziale prawie 
wszystkich członków powiększyło Koło o 5 no- 
wych członków, 7 członków zgłosiło prenumeratę 
„Gazety Ludowej''. 

Niezależnie od pracy w powiecie w mieście 
Chełmnie miejscowe Towarzystwo Kupców Ša- 
modzielnych postanowiło zorganizować Koło Kup- 
ców samodzielnych BBWR. 


Relsoleicje dla mauczycieli diecezji 
chelimóńsksicj | 


Tegoroczne rekolekcje dla pp. nauczycieli i] tek dnia 11 sierpnia przed południem. 


nauczycielek diecezji chełmińskiej, odbędą się za 
łaskawem zezwoleniem J. E. Najprzew. Ks, Bi- 
skupa Dr: Okoniewskiego w seminarjum duchaw 
nem w Pelplinie i to początek w poniedziałek, 
dnia 7 sierpnia br. o godz. 19; zakończenie w pią 


Koszta utrzymania wynoszą za cały czas 9 
złotych. Zgłoszenia przyjmuje Fr. Gzella, Pelplin, 
Plac Tumski 2. — Zarząd Tow. św. Józefa w 
Pelplinie. 


Jak dlugo będą tacy sołtysi 
ma Pomorzu? 


Piszą nam z Lulkowa w pow. świeckim: 

Miejscowy sołtys, p. Andrzejewski, mimo 
piastowanago przez się urzędu, zdradza dziwną 
niechęć do. wszelkiego rodzaju imprez i obcho- 
dów o charakterze państwowym. 
gdy dnia 29 czerwca zaproszony został przez 
szkołę i kóło P. Z. BS. na akademję z okazji 
Świętą Morza, gdzie uchwalono odpowiednie re- 
zolucje — zaproszenie to zbagatelizował, na 
akademję nie przybył, a nawet nie uważał za 
stosowne przybrać sołęctwa w sztandar narodo- 
wy. Tak samo mniej więcej zachował się p. 
Andrzejewski wobec uroczystości Imienin Mar- 
szałką Piłsudskiego w dniu 19 marca, wobec ob. 
chodu 3 Maja, Święta Szkoły i t. p. 

Postępowanie p. sołtyss ma swe Źródło w 
jego, wyraźnie zresztą objawianej, niechęci do 
Z. Strz., który we wszystkich tych obchodach 
i uroczystęściach, jak przystało organizacji, sto- 
jącej na gruncie twórczej pracy państwowej, 
bierza żywy udział, niejednokrotnie organizu- 
žge ia z własnej inicjatywy. Niechęć swą p. 


„sołtys rosunął nawet tak daleko, 


Tak naprz. 


że zakazał 
domownikom odbierać listy Zw. Strzel. Tym- 
czasem gdy chodzi o współpracę z miejscową 
„jaczejką'* opozycji, p. Andrzejewski objawia 
wielką, — nazbyt wielką gorliwość, 

W stosunku do szkoły, p. Andrzejewski za- 
chowuje się w sposób również wybitnie obojęt- 
ny. Nie postarał się wcale o zrealizowanie bud- 
żetu, wpłacając na rzecz szkoły zaledwie 30% 
należności, przypadającej jej od gminy. W uró- 
czystościach, organizowanych przez szkołę p. 
sołtys również nie biərze żadnego udziału. 

* Dziwny ten „działacz*'* gminny, który na 
wszelkie sprawy społeczne i państwowe patrzy 
przez pryzmat swych ciasnych zainteresowań 
partyjno-opozycyjnych, tu, na Pomorzu zwła- 
szcza, jest jednostką wysoce nieodpowiednią na 
urząd sołtysa. Zdrowo myślący odłam miejsco- 
wego społeczeństwa ze ździwieniem pyta, czy 


długo jeszcze będziemy mieli no wsiach pomot- 


skich takich sołtysów? 


bydgoskich, Odcinek ten, długości 35 km 
przepłynęli pp. dr. Janusz Tomaszewski, 
red. Czesław Kościelski (współpracownik 
naszego pisma) i mgr. Wacław Szymański. 


„Polonia“ powróciła 
z Londynu | 


Wczoraj o godz. 9-ej rano powróciła z tygo 
dniowej wycieczki do Londynu „Polonia''. Wszy- 
scy pasażerowie, wśród których nie brak szereć 
gu znakomitych osobistości zachwyceni są po 
dróżą. 


Sł WASTE A 


Echa oszustwa z rzeko- 
ma kokainą — 
W związku z artykułem p. t. „Kawa Francka 
sprzedawana jako kokaina'*, ogłoszonym w nr, 
172 naszego pisma, dowiadujemy się, że Wydział 
śledczy w Grudziądzu przy prowadzeniu dalszych 
dochodzeń ustalił dalsze osoby, wmieszane w te) 
aferę. Są to Bernard Kaszewski, bezrobotny 
drukarz, u którego znaleziono plik drukowanych 
opakowań (z napisem „Kokaina'*) dla paczeł 
kawy Francka, oraz bezrobotny pracownik umy: 
słowy Wiktor Derda, obaj z Grudziądza. 


Najpierw wódeczka, | 


potem przejażdżka 
kosziowału £o 900 zł. | 


Znany powszechnie w Kartuzach mistrz, 
rzeźnicki p. G. przybył do Gdyni w sprawach) 
związanych z jego zawodem. 


Wieczorem kiedy słońce skryło się za hory, 


zontem, p. G. ukrył w ciemnej głębi obszer 
nego portfelu 900 zł. — skromny plon jednego 
"dnia. i 
Należało wracać do Kartuz i wpaść wraz 
z portfelem w objęcia stęsknionej rodziny. | 
I byłoby wszystko dobrze, gdyby p. G. nie 
przechodził obok restauracji „Satyr“, skąd do, 
leciał go miły zapach pieczeni, wódki i dźwię 
ki orkiestry. | 
(P. G. uczuł pragnienie i zaczął się namyx 
ślać czyby nie wstąpić na „jednego“, Wahał 
$ię przez chwilę. I 
Przyszły mu na myśl ciężkie czasy, qodzie 
na, pociąg, który za kilka minut miał odejść... 
Wreszcie zwyciężył pociąg do alkoholu. 
Pomacał się po portfelu, poprawił krawat, 
strzepnął kurz z rękawa i pewnym krokiem 
wszedł do „Satyra“. Tam przy bufecie zapoz 
nał się z dwoma bardzo dystyngowanymi pana 
mi, w których towarzystwie zabawiał się da 
północy. Pociąg dawno już odszedł, ale on nie 
żałował tego. Było mu dobrze a nowi przyja” 
ciele byli tacy mili i gościnni... Zamawiali cos 
raz to nową kolejkę wznosili często jego zdro 
wie i jak nie pić — zwłaszcza na cudzy rachu 
nek?.. W końcu serdeczni przyjaciele zapro 
ponowali mu przejażdżkę ich samochodem dla 
otrzeżwienia.. Pojechali w kieruku Orłowa. — 
Po drodze obaj dystyngowani panowie rzucili 
się na p. G. zabrali mu gruby portfel, a jego 
samego wyrzucili z samochodu, nota bene w 
sposób bardzo niegrzeczny i dotkliwy. Pan G, 
zaalarmował policję, która aresztowała jednes 
go „eleganckiego“ pana w Gdyni, a drugiego 
zamiłowanego podróżnika w Warszawie 


baem 


Wycieczka kuirem na i 
Bornholm 


W sobotę wyruszyła z Helu kutrem rybackirg 
wycieczka na Bornholm. W wycieczce bierze 
udział grono osób z Wejherowa na czele z p. 
burmistrzem Owińskim i wicestarostą Bolduanem. 
Podróż potrwa około § dni. Wycieczka zabiera 
ze sobą kosz gołębi pocztowych celem dokonanis 
próbnych lotów. 


aaam 


Radzym 

Miejscowe „Kurkowe Bractwo Strzeleckie" 
urządza w przyszły włorek, dnia 1 sierpnia tb. 
swe doroczne strzelanie o godność króla į ryce” 
rzy. Szereg uroczystości, związanych z (rady- 
cyjnem stzelaniem o najwyższą godność w Bra 
ctwie, rozpocznie się o godz. 2 pozał, oddaniem 
strzałów honorowych na cześć Najjaśniejszej 
Rzeczypospolitej Polskiej, Jej Prezydenta Igna 
cego Mościckiego oraz Pierwszego Marszałka 
Polski Józefa Piłsudskiego, poczem  mastąpi 
strzelanie do trzech tarcz: a) Królewskiej, b) 
orderówej, c) honorowej. W czaste strzelania 
koncertować będzie w cienistym ogrodzię strzel 
nicy znana orkiestra Związku Strzeleckiego z 
Grudziądza. O godz 7-mej nastąpi proklama- 
cja nowego króla ; rycerzy oraz rozdanie na- 
śród. Na zakończenie uroczystości odbędzię się 
o godz. 9'tej wieczoem na sali Strzelnicy dorocz 
ny bal królewski. Zarząd Bractwa Strzeleckiego 
dokłada sił i starań, by i tegoroczne uroczy” 
stośc. wypadły jak najokazalej. 


Cekcyn 

— Bezrobocie zmniejszyło się, W ostatnim 
czasie bezrobocie w tutejszej okolicy znacznie 
się zmńiejszyło, a prawie wszyscy robotnicy, 
otrzymali pracę. P. Jaśtąk zatrudnił obecnie 
wielu robotników w swoim tartaku. Pozatem 
zaś rozpoczęto naprawę szosy, przy której rów 
nież kilku robotników znalazło pracę. 
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-Programy radiowe 


"Wtorek, 1 sierpnia. 


18.35 Recital śpiewaczy J. Hennert. Akomp. L. 
Urstein; 19.05 Utwory skrzypcowe w wyk. Bron. 
Gimpla (płyty); 19.40 Kwadrans literacki p. t. 
„Serce walczącej Polski'* — fragment z powie- 
ści „Wierna rzeka** `S. Żeromskiego; 20.00 Re- 
cital fortepianowy J. Turczyńskiego; 21.00 
„Skrzynka rolnicza*', wygł. inż. W. Tarkowski; 
21.10 Wesołe podwórka warszawskie — fakto- 
montaż pióra Kiana i Herveya; 22.00 Muzyka 
taneczna; 22.40-—23.00 D. e. muzyki tanecznej. 


Urzędowa ceduła Giełdy _ 
Zbożowej i Towarowej 

w Bydgoszczy 

z dnia 31 VII 1933 r. 
TAYLYATIKO  ""EMIE 


Urzędowa ceduła Giełdy 
Zbożowo-Towarowej 
w Warszawie 
z dnia 31 VII. br, 
Ceny za 100 kg parytet wagon Warszawa, 
w handlu hurtowym. 


Radjostacja Warszawska. 


i 7.35 Płyty; 
?.52.Chwilka Gospodarstwa Domowego;  9.25— 
10.30 Transmisja ze starego kościoła w Zakopa- 
aem nabożeństwa żałobnego za duszę ś. p. Jana 
Kasprowicza z okazji przeniesienia Jego zwłok do 
mauzoleum na Harendzie; 12.05 Muzyka jazzo- 


7.20 Muzyka poranna (płyty); 


. 16,50 
16,— 
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Jęczmień zimowy Io ton » « « e. » 1 
Kursy ustalone na podstawie cen 


wa Ork. J. Payn'a (płyty); 12.35 Orkiestry i Najciekawsze R del radjostacyj Ż zka I pepan <. e o» 17,00—17,25 orjentacyjnych: ; ; 
sceny wiejskie (plyty); 14.55 Płyty; 15.05 Wia- ' MAJOWIE: Owies jednolity 468 gl. . ,  16,50—17,50| Żyto . . . . .16,25—16,50 usposob. spokojné 
domości bieżące; 15.10 Kom. Państw. Inst. Eks- 19.05 Kraków. „Twórczość w zakresie plastyki | Owies zbi i E Jęczmień j . 16,00—17,00 3 

| portowego; 15.15 Płyty; 15.25 Kom. Gospod.; | u Egipejan'* — wygłosi prof. Franciszek Jan- SĘ $ i: piaży KRETA CZE kęs go rs RETER, É =: 

| 15.35 Płyty; 15.45 Chwilka lotnicza i przeciwga- | czyk. Jęczmień na kaszę a, za” 4 NEST ER mocne 

| zowa; 15.50 Płyty. 15.55 Kom. Państw. Urzędu 17.00 Wilno. „Produkcja Inu i jego znaczenie | Gryka SRG ih "Aj Otręby żytnie . 8.50— 9,25 

| Wychowania Fizycznego i Państw. Zw. Sport.; | w gospodarstwie krajowem'* — wygł. dr. Janusz ATE Rzepak zimowy 35,00—38,00 ; 

j 16.00 Transmisja z Ciechocinka. Koncert popu: | Jagmin. Broso RAA Tp WETA = Rzepik zimowy 40,00—44,00 i GE 

I larny w wyk. Ork. Symf, Opery Poznańskiej ŁAbin NIEBIESKI 9 > 

ii ss r . ki RL s h Rn . . . » ;+jU— iv, Pr pa Kei zB 

| pod dyr. B. Tyllji; 17.00 „Szlakiem wycieczki | Najciekawsze audycje radjostacyj zagranicznych RODKI 1060 Ogólne usposobienie spokojne. © 
polskiej do Fezu”. — wygł p. Al. Śliziński; 15.50 Daventry. Koneert symfoniczny z Bour: MOE pacluksisowa "AIZ Obroty na odmiennych warunkach: Żyta 265 

17.15 Koncert solistów; 18.15 „Rozwój WYWOZU || aoh Mąka pszenna gat. I 65°% . . 52,00—57,00 ton Jęczmienia jarego 30 ton. 

| naszych artykułów rolniczych'*, wygł. p. J. Po- 19.55 Hilversum. Koncert z udziałem Jacques | Mąka pszenna ga.t II 200% lue k 
niatowski; 18.35 Koncert muzyki lekkiej. Ork. | mhibaud (sk ) UA ga: opo à i 
P. R. pod dyr. St. Nawrota, B. Mierzejewski d SEN 2 3: ksusowej „BE: A 5; 47,00—52,00 % 
i - 1940 N idnokregu'*: 20.00 K, 20.40 Beograd. „Djido'*, opera Jenko. Umor 

| łosi. sda sadzi ak, ER saod dj 20.45 Strasburg. Koncert symfoniczny pośw. | Maka pszenna gat. II pośledni 22,00—32,00 JEST ZACHRYPNIĘTA. - 

| P 0 0” aAa Ą " | utworom Mozarta. 3 3 : __Rz6 152 $ PREET 3 

| St.. Nawrote; 21.00 ody A We ee Bp 20.45 Rzym. ,„Stenterello‘ć — operetka Alfre- MAR "IPA PSC" 32,00—33.00 1— Coby pani zrobiła, pano Halu, gdyby męż 

| skle PAA oa AEAT 'Dubiskiej. | 1 Cuscina, Mąka żytnia sitk. gat. II 50%  22,00—24,00 | czyzna panią całował? pe 

| Przy fortep. L. Urstein; 2.00 Muzyka taneczna; 21.00 Bruksela. Koncert z Kasyna w Knocke. | Mąka żytnią razowa 95'/o +. 22,00—24,00 — Naturalnie, krzyczałabym. ź 
22.40—28.00 Muzyką taneczna. rysy yć Otręby pszenne szale (s w»  12,00—13,00| © A czy pani będzie krzyczeć jeżeli ja 


Najciekawsze audycje innych radjostacyj 


LOSY 


do IV Klasy już do nabycia. 
Od 9 sierpnia ciągnienia! 


Szczęścia nie odtrącać — samo idzie — bo ilość 
wygranych znacznie powiększona. Zamówienia 
zamiejscowe odwrotnie—wpłata na P.K.O. 212.064 


KOLEKTURA  LOTERJI PAŃSTWOWEJ 


A. KRZYWIŃSKA 4567 
i „GRUDZIĄDZ, ul. Stara 11 parter. 
OBWIESZCZENIE O LICYTACJI. 

Urząd Skarbowy w Toruniu podaje do ogólnej wia- 
domości, że dnia 4 sierpnia 1933 r. o godz. 10-tej w ma- 
gazynie Urzędu Skarbowego przy ulicy Wielkie Gar- 
bary 2 celem uregulowania należności pódatkowych od- 
będzie się sprzedaż z licytacji poniżej. wymienionych 
ruchomości: 3 fortepiany (skrzydła), 2 bilardy, 1 ma- 
gneto fordowskie, | maszynę do pisania, 1 maszynę do 


tychmiastową gotówkę w Grudziądzu przy ul. Toruń- 
skiej 12 o godz. 13-tej: większą ilość trumien, stół skła- 
'dowy, 1 regał, stół zwykły, 3 krzesła, szafa — cena 
gzacunkowa 1.000 zł; w Małym Tarpnie dnia 5 sier- 
pnia 33 o godz. 10-tej u p. Szytniewskiego: 1 powózkę, 
magiel, ręczną sieczkarkę, ławę stolarską — cena sza- 
cunkowa 460,— zł. 4568 
(—) Ignacy Zielniewicz, 
komornik Sądu Grodzkiego Rewiru V. w Grudziądzu. 


p Hartownia 4316 A „R OLHA Ne 
; Jan Kapczyński IGE ER 


Pianino ' 


„. „ | (dom) o 4 pokojach kuchni” 
krzyżowe prima instrument 


łazience w ogrodzie, 5 minut 


Giełdy 


IENPNONPNONONZNONONONONON 
Polska Żegluga Rzeczna 


„WISTULA” 


POYLCZYŁZYŁZA 11 Ay A 


Żyto 


ustanowiła 


między 


z dniem 2 sierpnia r. b. 
codzienne regularne 
kursy parestatków 


Toruniem a Ciechocinkiem 
Cena biletu w obie strony 1.50 zł. 


„OAJzDJZPNI NIN JPII ONI: 


panią teraz pocałuję? 


krajowych. ZA m , — Dzisiaj nie mogę, bo jestem bardzo -zae 
| 22.00 Kraków. Recital fortepianowy Szymo- Warszawskie notowania Notowania ziemiopłodów | Wrypnięta. 
na Marmora. walutowe. j 
; w Poznaniu AOTRET 
Najciekawsze audycje radjostacyj zagranicznych, z dnia 31. VII. 1933 r. À ZA DUŻO ZALET NA JEDNĄ.. 
19.30 Ryga. Koncert pod dyr. Wernera Jan- WALUTY z dnia 31. VIL 1933 r. — Jeżeli się ożenię, to wezmę za żonę piel 
sena (New York). f 


ną dziewczynę i dobrą gospodynię. = ~ ŚW 


, 20.00 Koenigswusterhausen. Koncert symfo- | Dolary Stanów ARR > = żyto ARA ać j a $ ć E m Ależ to niemożliwe, to przecież bigam 
niczny. i E SA „a 
21.40. Daventry. Koncert kameralny, Belgja e e « « : 12485—124,54 | Pszenica , PANOWIE ŻE ir ja 
Bukareszt» ea aia s — Jęczmień » 6 ©. 3 .s'16,00— 16,50 SŁUSZNA UWAGA 
środa, dnia 2 sierpnia. : ; : 
Radłost w A ka. ` Gdańsk ©, e e «e e 173,85—173.42| Jęczmień zimowy a s e Sele — Do każdego ślubu potrzeba dwóch świadków 
Jostacja Warszawska. Holandja « » a e  » 360.80—359,90 Owies pastewny . «4 a  ;,13,00—13,50 | inaczej nikt by nie uwierzył, że można byłe 
7.20 Wesołe utwory w wyk. ork. Dobrindta | Kopenhaga KOZIE W — 5 2 być tak glupim. zę 
(plyty); OE z. Kai Ki Ar Londyn » węg E E A sT 40/81 235 gg Mąka żytnia 65 prow a  »  . 26.00—27,00| ` 
Domowego; Ą warte eetnovena e z <ż 
12.35 Muzyka symfoniczna (płyty); 14.55 Na Nowy Jork © a œ « + 6,44—6,40 | Maka pszenne 65 pro. + „> KTO USŁYSZAŁ PIERWSZY? ` 
A płyt; pgs KO zboża A Pra. aiz Jork telegr. . » >»  646—6,42 |Ospa pszenna a E = Razu pewnego usłyszałam szmer wyskoczý 
aństw. Inst. Eksport.; 15. luzyka z płyt; sio + * U « a . se. Otręby żytnie . d $ è + 9,00—9,50 |łam ze snu i zajrzałam pod łóżko — t cóż 
a Po dł a dk Pech feei Paryż e. piha arh 4035,0-—04,92 Otręby pszenne è s a a — ujrzałam? nogę ludzką. yy 
jazzowa (płyty); 17.00 Odczyt z Wilna; 17.15 | Praga Sadie: Let GE: os E Rzepak zimowy « » se — — Jakto? Nogę ludzką! Więc to rabuś za” 
Koncert polskiej muzyki ludowej w wyk. ork. ; Sztokholm PSY PAĘZ = 7 kradł się... - z 
A. Stromberga i Wł. Kaczyńskiego. 18.15 Odczyt Szwajcarja os a a 173,00—172,57] Wyka WW CZA ein a — Nie, to była noga mojego małżonka, On 
Reż naa a a dzka O > gar at a w p 7 41,20—4697 | Peluszka JAD E E eat T też usłyszał szmer i schował się pod łóżk 
„Czego nie wiemy, a powinniśmy wiedzieć o Berli bablacH meone) 213,30 í y i at się po: KO 
biegach na przełaj“ — wygł p. M. Kurletto; | Berlin (w obrożac eotie). . , i 


nag 


=NI SAN 


Kalotechnika | | 


Pierwszorzędny 2945 
Gabinet Kosmetyczny 


Prowadzony przy pomocy 
najnowszych metod i apa: 


Porady bezpłatne. 


że wykwintną bieliznę pierze 
i prasuje po cenach przys 


Unieważniam 


nazwisko, zgubiony w po» 
niedziałek 24 lipca. Marja 


Boszukujesię 


Dla układu z wierzycielami 
w Nadzorze Rolnym obejs 
mującym 10.000 mórg, dos 
świadczonego w tych spra: 


Biwa 


Parowy 


OBWIESZCZENIE. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Bydgoszczy, rew. 11 
Stefan Kustrzyński, zamieszkały w Bydgoszczy, ul. Gdań. 
ska 95, na mocy art. 602 K. P. ©. ogłasza że: w. dniu 
3 sierpnia 1933 r. o godz. 10,30 w Bydgoszczy, przy 
ul. Jagiellońskiej 22 odbędzię się publiczna licytacja 
ruchomości składających się z pięciu maszyn do szycia, 
których oszacowanie nastąpi w dniu licytacji, które 
można oglądać w dniu licytacji w miejscu sprzedaży, 
w czasie wyżej oznaczonym. 


Komornik (--—) S, Kustrzyński w Bydgoszczy. 


4569 "1290-8 


OGŁOSZENIE O PRZETARGU. Więzienie w Gru 
dziądzu, ul. Wybickiego niniejszem ogłasza przetarg na 
dostawę 150.000 kg. koksu hutniczego. Oferty należy 
przesyłać pod. adresem więzienia w opieczętowanych la- 
kiem kopertach do dnią 7 sierpnia br. godz. 12.00 z 
podaniem ceny loco magazyn więzienia. Więzienie za- 
strzega sobie prawo wyboru oferenta" i dodatkowego 
ustnego przetargu. Wszelkich informacji udzielą Dział 


Gospodarczy Więzienia codziennie za wyjątkiem dn 
liczenia, 1 betoniarkę, 2 maszyny do szycia, 3 rowery KODEKA KUMA Dzieci płacą połowę BENEDEN SEESI świątecznych od godz. 8—15-tej, ` 21. 550 
męskie, 1 kasę rejestracyjną, 2 sieczkarnie, 300 rolek į g , f : . PAA A 
tapety i różne inne przedmioty. Zi. 1503-9 Wyjazd z Torunia Wyjazd z Ciechocinka Grudziądz, dnia 28 lipea 1933 r, „ 4566 
"Toruń, dnia 31 lipca 1983 r. o godz. 6, 11.30, 15, i 21. o godz. 7.45. 14, 16, i 24. w z. Naczelnika Więzienia? 
Kierownik Urzędu Skarbowego w Toruniu. (—) Lipowski, 
Między przystanią w Ciechocinku a uzdrowiskiem kursują stale 
PRZETARG PRZYMUSOWY. luksusowe autobusy. | 4491 | 
W środę, dnia 2 sierpnia 33 sprzedawać będę w dro- Fabryczny 
dze przetargu przymusowego najwięcej dającemu za na- 


drzewnych i wyściełanych. 
specjalność: Urządzenia mie: 
szkaniowe wszelkiego ro: 
dzaju po cenach fabrycz» 
nych .bezkonkurencyjnych, 
pod gwarancją _ solidnego 
wykonania, także na dos 
godnych warunkach poleca 


Bernard Wojewski 
Wejherowo, Sobieskiego 2 
Telefon 237 
Filja:.Gdynia Staromiejska 


UWAGA 


5 ana firma i “> 
ratów z zastosowaniem : wach bankowoa prawnika, Przed 3955 aniey D. Grajnert 
ostatnich zdobyczy techniki jako członka administracji. kupnem | Bydgoszcz, Dworcowa , 21 
kosmetycznej. Wykonywu: Pierwszeństwo samotni, zna: Rt Telefon 1921. 4436 
je między innemi następu: jomość stosunków Zacho: przekonaj się 
j jace, pena; DRE tyes dnio:Polskich konieczna, jakości kosy 
rzy i giowy, leczenie łojo:jĘ a A 
i toltu; Gadziku; łupieżu ad a Zgłoszenia z podaniem «Najlepsze Samochody 
E 5 miernie tłustych lub su: życiorysu, „odpisów św:a- kosy ciężarowe do przeprowa: 
śm A | lepnik, smołę, karbolineum | chych cer. Usuwanie wa: Poznaň, dectw, referencyj, i preten- i ki” dzek i transportów: . 
? proszki, płaty, frotery, B | wapno. cement, gips, kredę, | erów, pryszczy, piegów, |% Ai. Marcinkowskiego 5 Syj proszę skierować do Ploszewian | Przeprowadzki 
į szęzotki, świece, nafta, Ñ | trzcinę, węgiel, koks, drze | czerw. nosa, zmarszczek | BB Dnia Pomorskiego Toruń, a | „„eblowe' wozy wyściełane 
| oliwy, smary, tran |Ą| wo opałowe i t. p. polec» | zbyt. owłosienia, brodawek, pod Nr' 4529. ę w cenie : ie 
poleca najtaniej E CUS kurzajek it. p. Długotrwas Przechowywanie 
le przyciemnianie brwi irzęs. 


magazynowanie, własne jar 
sne zdrowe składnice, mas 
gazyny, piwnice, place 


od 
1.90-12,902. 


zie gdyby kosa 
okazała się nies 
dobra, bez wszels 


pes Brodpica telefon 92. 4063| Torun, ul. Prosta 2. paszport wystawiony WE |Lemonisdy, Woda sodowa sa say w śródmieściu 
ei Willa "czy wiesz Lwowie w 1931 r. na moje Skies dak piśmienną, wras zwózki 


saniochodami i końmi. 
wykonuje najtaniej 


rzedam tanio, Kazimierza |od centrum miasta do wy: stępnych tylko Zawadoówska, Sopot:Huber: WŁ. walesa h | kiej dopłaty za» powi SRYRSAWĄ 
ag'ellończyka 8 drugie wej: | dzierżawienia. Informacje| Praln:a-Prasownia | thusAllee 1. De | koje" zoga 35, a mieniamy. > rę ska oruś Tal ko 
cie parter prawa. 4564 i Chełmińska 10 Toruń. 4561 Toruń, Prosta 33 a eR] drad a | 0535552 3 śe 3 


ET - 


t 


Nieurodzaj pszenicy w Amery" 


ośsólnopolskci turniet temiso- 


UŁ 


'Zamówienia przyjęte przez polskich producen 
tów boczek do piwa na wywóz do Ameryki waha 
ją się obecnie od 100 do 150 tysięcy. Cena be- 
czek 15 i pół loco U. 8. A, waha się w granicach 
10,5, dolarów, e. europejscy agenci kontraktują 
towar po 34 -— 39 zł. za beczkę, Chodzi zatem, 
aby stworzy solidny, rentowy eksport bezpośred 
nio do. Ameryki, 


, 


ni Stanisław Stacherczak, zgubił 40 groszy, za- 
robione za jagody, Nie mogąc przeboleć tej stra 
Jy; powiesił się. ` 


: aresztą Jana Timosiejewa za podstępne uzyska 
nie renty inwalidzkiej. Timosiejew podrobił do 

` kumęnty i świadectwa lekarskie i pobierał renty 
vrzez 5 lat. 


Poznaniu, z którego ustąpił ostatnio naczelnik 
wydziałą opieki społecznej w urzędzie wojewódz 
kim p. Mackor mianowany został p. Franciszek 
Sikorski. 


Londyn; 1. 8. (Pat). 
etyka oficjalna ustaliła, że arodzaj pszenicy w 
tym roku jest o wiele gorszy, niż w latach po- 
przednich. 

W ubiegłym roku zbiór pszen'cy wyniósł 
126 miljotów buszli, zaś w roku bieżącym 436 
miljonów buszli, 
rów pszenicy od roku 1893, gdy :udność Sta- 
nów Zjednoczonych była o 40 miljonów mniej- 
sża od' obecnej. Poraz pierwszy od 65 lat po- 
wstaję możliwość, że zbiory pszenicy będą nit- 
sze ód konsumcji wewnętrznej i że przeszło 300 
milja, buszli, leżących, jako zapasy będzie w 
znacznej części zjedzone w kraja. 

Ten stan zbiorów pszenicy w Ameryce a- 
łatwią oczywiście powszechne rozwiązanie za- 
_gadnienia produkcji, zbytu i cen pszenicy. 


Ciechócinek, 1. 8. (Tel. wł). 
10—15 sierpnia 
2i-ezy ogólnopolski turniej tenisowy. Program 
„obejmuje gry pojedyńcze pań i panów, gry po- 
dwójne pań i panów, mieszane, gry z wyió- 
wnaniem i zawody juniorów. 
turnieju spóczywa w rekach p. R. Polakiewi- 
cza. Uczestnicy turnieju korzystają e ułatwień 
na miejscu i 50-proc ulg kolejowych. 


"Przez 5 lat udawał 


E w tekście na pierwszaj stronie . . 


: Proicsiacyjny marsz Gandhiego 


czele swuch zwolenników dziś 
rozpoczął pochód 


Londyn, 1. 8. (Pat). Mahatma Gandhi 
rozpoczyna dziś nowy marsz protestacyj- 
ny, na czele 32 swoich zwolenników, w ce- 
lu propagowania indywidualnego cywilne- 
go nieposłuszeństwa. 

Marsz ten odbywać się będzie z Achu- 
medądu do Ras, na przestrzeni 40 mil, Lu- 
dność wsi i miast będzie po drodze wzy- 
waną przez Gandhiego i jego towarzyszy 
do przyłączenia się do pochodu. j 

' Gandhi liczy się z możliwością aresz- 
towania go przez władze angielskie, to też 
zapowiedział, żeby w razie aresztowania 
marszu nie przerywano, dopóki chociażby 
jeden z maszerujących pozostanie na wal- 
ności. 


Mahama na 


biet. 


Restituta“ 


ce dodatnio wełlynie ma 
polski ronel zbożowy 


Amerykańska staty- 


Jest to aajniższy stan biv- 


wu w Ctechocimku 
W dniach 
odbędzie się w Ciechocinku 


Kierownictwo 


150 tysięcy beczek do 
Ameryki 


dzenia 


Samobójstwo o 40 śroszu 
Syn biednego chłopa ze wsi Miljonów 1 2let- 


Ei _inwalidę 
Sąd apelacyjny w Wilnie skazał na 6 miesięcy y 
instytucje 


Z Kasy Chorych 
w Poznaniu 


Na stanowisko komisarza Kasy Chorych w 


OQgłoszenimi wiersz milim, na strone 7łamowej . . 0,20 zł 


1.00 zł 


... œ 


ma drugiej i trzeciej stronie 0,80 zł =w tekscie , - 


! 7 ń ko a "ZER 
"Za ogłoszenie sądowa I urzędowa w drobnym składzie 25°/ irota i 


Drobna za słowo 15 gr. pierwsze «towo wójnię, - 
Qis poszukujących płaty i nekrologi AA aiia s AR 50 gr. 
-Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeżeniem miejsca 204 nadw żki 


w Gdańsku za wiersze m/m na stronie 7-łamowej. « . , « . 15 fen 
a... » 3 R 
Przy sądowam ściąganiu należności rabat "upada. ` Za terminowy druk 
| przepisene miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada. 


» . 


Drobne za słowa 5 ten. — tytułowe 8 


W pochodzie tym Gandhiemu towarzy* 
szy jego żona.. Pozatem wśrój uczes*mi- 
ków marszu znajdować się będzie 15 kn. 


Delegacja eskadry łotewskiej, która z Gdy 
ni udała się do Warszawy, przedstawiła się p. 
wiceministrowi spraw wojskowych gen. Fa: 
brycemu, Gen. Fabrycy dekorował wszystkich 
pięciu oficerów marynarki orderami „Polonia 
Komandor Spade 
mandorję tego orderu. 

Na śniadaniu w oficerskim Yacht Klubie 
w odpowiedzi na toast na cześć marynarki 
łotewskiej zabrał głos Komandor Spade. 

„Wzruszony jesteem, oświadczył komando" | wojennej Polski". 
Spade — tem serd 


Węśry domaśają się równości 


Paryż, 1. 8. (Pat). 
ris Soir“ donosi z Rzymu, że w tamtej- 
szych kołąch politycznych twierdzą, że w 
rezultacie rozmów premjera Goemboesa z 
Mussolinim Włochy popierać będą żądania 
Węgier, dotyczące równouprawnienia ich 


Bezczelność czy $lupoła? 


Hegemonia Niemiec w Europie lo .błośosławiony dar niebios 
owładniętych dotychczas przəz 
Francję i jej sojuszników. Dlatego Niemcy wy- 
odrębnym 
Francja chcjała osiągnąć przy pomocy paktu 
czterech, usiłując mu nadać charakter porozu- 
mienia wyłącznie francusko - włoskiego. 


emy płacić — gdy zaczniecie 
kupować nasze towary 


Berlin, 1 8. (Pat). 
ter" omawiając wizytę Goemboesa w Rzymie 
pisze: „Dla pokoju Europy byłoby darem nie- 
bios, gdyby Niemcom wspólnie z Włochami u- 
dało się zdobyć dostęp do pozycyj gospodar- 
czych i politycznych w Europie południowo- 


Rędzi 


Berlin, 1. 8. (PAT). Prezydent banku Rzeszy 
dr. Schacht wygłosił 
przeznaczone dla Ameryki. W przemówieniu tym 
m. in. oświadczył, że wobec zupełnego niepowo- 
światowej 

iemcy przystąpią do rozszerzenia swojego han- 
diu zagranicznego na drodze umów bilateralnych. 
Niemiecki bandel zagraniczny od roku 1929 do 


Pieniądz niema rasy 


Nowa okólmiic $osrosarczy w Trzeciej Rzeszy 
przez kapitał zagraniczny i krajowy. 
Dochodzenia ministerstwa, mające na celu 
stwierdzenie czysto niemieckiego 
przedsiębiorstw, są zazwyczaj batdzo uciążli 
wę i wzbudzają zaniepokojenie w sferach gor 
spodarczych co wyrządza szkody rządowemu 
programowi zwalczania bezrobocia. 
podkreśla, że nie należy w interesie Niemiec 
dawać pretekstu zagranicy do represyj 


Berlin 7 8 (PAT). 
Rzeszy wydał do rządów krajowych związko 
wych okólnik w sprawie przydziełania zamó 
wień przez instytucje publiczne. W okólniku 
tym minister wskazuje że obecnie w gospodar 
stwie niemieckiem inwestowanych jest zgórą 
225 miljardów marek kapitału zagranicznego. 
Minister przestrzega przed robieniem specjal 
nych różnie przy udzielaniu zamówień przez 
publiczne 


Wrócą w odpowiednim czasie 


Fferuczna odpowiedź niemiecka 
Wiedeń 7 8 (PAT). Dzienniki tutejsze do- 


wego odpowiedź na protest przeciwko propa 
gandziej radjowej Niemiec skierowanej przes 
ciwko Austrji. W odpowiedzi tej towarzystwo 
radjowe niemieckie przyrzeka, że „w odpowie 
dnim czasie wróct do tej sprawy“. 


Hotel w Brnie Morawskicem 
wyleciał w powietrze 


Praga, 1. Ś. (Pat). Wczoraj o godz. 8 wylatywały szyby z okien i okna wysta- 


w Brnie Morawskim 


Przełama krew ma polu wallis 


i wizyta marynarki wzmacniają przyjaźń 


Polski i Estozafi 


otrzymał Ko» 


ecznem przyjęciem, jakiego 


zbrojeń 


Mussolini obiecaf Goembocs>wi povrzeć ich żądania 
zbrojeń z państwami Małej Ententy. Wło- 
chy popierać będą te żądania Węgier w 
ramach paktu czterech i zgodnie z trady- 
cją przez traktaty. Sprawa rewindykacji 
terytorjalnych została odłożona. 


Korespondent „Pa* 


„Hamburger Nachricż- | wschodniej, 


stąpią przeciwko 


Mowa Schachia dla Ameryki 


przez radjo przemówienie 


konferencji ekonomicznej 


tu.'* 


Minister gospodarki 


firmom inwestowanym | wrotnych. 


zwyczajnej sesji. 
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Za ogłoszenia odpowiada administracja. 
Wydawnictwo: „Dzień Pomorski”, „Gazeta Gdańska", „Gazeta Morska", 


„Gazeta Mogileńska", „Dzień Bydgoski”, „Dzień Grudziądzki", „Dzień A 


jawski''. 


Nakładem i czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej S. A, w Toruniu. 


rano wybuch o niesłychanej sile zniszczył 
4-piętrowy 
Europejski“, położony w śródmieściu. 

| We wszystkich sąsiednich domach po- 


doznaliśmy w Polsce, Zwiedzaliśmy port gdyń 
ski, gdzie naocznie przyjrzeliśmy się wielkies 
mu wysiłkowi narodu polskiego, który wraca 
ponownie do swego znaczenia na Bałtyku, — 
Jesteśmy związani wspólnie przelaną krwią na 
polu walk. Więzy te zacieśniły się jeszcze 
przez szereg wizyt, przez wizytę floty polse 
kiej na Łotwie. Na przyszłość stosunki te bę: 
dą się zacieśniać coraz mocniej. Pozdrawiae 
jąc Was, oddaję tem samem hołd marynarce 


109' spadł o 60%. W ostatnich 7 latach zadłu- 
żenie niemieckiej gospodarki zagranicą osiągnęło 
kwotę przeszło 20 miljardów marek. „Nie można 
żądać — oświadczył Schacht — aby te długi i 
odsetki od nich zostały w całości uiszczone jeżeli 
Niemcom nie umożliwi się odpowiedniego ekspor- 


| Z powodu tej wykrętnej odpowiedzi rade 
noszą, że wiedeńskie towarzystwo radjowe o» | jo wiedeńskie zwraca się ponownie do świa: 
trzymało od niemieckiego towarzystwa radjo itowego związku radjowego z żądaniem zwoła 
nia nadzwyczajnego zebrania związku, — Za 
Tząd związku światowego rozesłał okólnik do 
swoich członków wzywając 
propozycyj co do terminu odbycia tej nads 


„Hotel 


najrozmaitsze pogłoski. 


zyt. 


Daraśrafw arujskie 


ragraty »ryjskie'* zwrócone 


inie dokonano znacznych 


soaciu rozgłośni berlińskiej. 


Zwyczajna służąca 


Lichtenstein 
Praga, 1. 8, (Pat). 


wiernego obywatela « Pragi. 


celom, któreby 


Miljon na szkoły 


Fundusz Pracy przeznacza około 


wych gmachów. 


Szkół Powszechnych w. porozumieniu 
wydawców książek będą opodatkowane 
malnie podręczniki szkolne, 


książki, 


PR 


charakteru 


Minister 


czeniami społecznemi. 


ode 
i teatry będą czynne 


wionu próby. 


fazie ugodowych rokowań. 


m 


Ra rynku pracy 


do poczynienia | robotników. 


abonament miesięczny wynosi 
w ekspedycji miejscowych agencjach « « e e © e a ©. 6 e o S.= zł 
z odnoszeniem do domu AEE E EY T AE Ie e\o e + 5,40 zł 


pod opaską « « > e 2-0 6 2 4 6 ee - © 4 6. 6.0 8 4%, 4.50 zł 
w Gdańsku przez pocztę . . 2.50 gd przez chłopca . « « e * 2.30 gd 
z odbieraniem w administracji wprost gd 2, zagranicą 4 gd 


kładzie strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pisma 


Pierwsze wyniki śledztwa wskazują, iż 
materjałem wybuchowym, który zniszczył, 
4-piętrowy hotel był prawdopodobnie ekra- 


Berlin 1. 8. (PAT). Prasa donosi o licznych 
redukcjnch przeprowadzonych ostatnio na podsta. 
wie nowej ustawy urzędniczej zawierającej „par 
przeciwko żydom. 
W Hamburgu dokonano łącznie 60 redukcyj prze- 
ważnie wśród personelu nauczycielskiego. W Ber: 
zmian personalnych 
wśród u'zęcrików radja niemieckiego oraz per 


Z lat udawała księżniczkę 


Policja w Pradze zak 
muje się niezwykłym wypadkiem hochstapier« 
stwa zwyczajnej służącej, która podając się aa 
księżniczkę Lichtenstein wyłudziła od pewne» 
go właściciela drukarni w Pradze przeszło tł 
miljon koron. Rzekoma księżniczka, recte Ma. 
rja Binowa, posługiwała się fałszywemi lista< 
mi księcia Lichtenstein, w których ten obie» 
cał adoptować owego drukarza. Najciekaware 
jest, że Binowa potrafiła występować w rol 
księżnej aż 7 lat, oszukując tak długo łatwo: 


Opodatkowanie pod- 
ręczników szkolnych | 
Na celo Towarzystwa Popierania Budowy | 
z Tom || 
sprzedawane 
księgarniach, Na każdej książce nalepiony, bę 
Gzie znaczek 10-groszowy na rzecz Tow. budo | 
| 


pam 


Owoce i czerwonka 


Można jeść Śmiało owoce. W tym roku nil 
stwierdzono zachorowań żołądkowych, W całej 
Polsce, według raportów władz sanitarnych, by- 
ło tylko 7 wypadków czerwonki. Na trzydzie- 
ści kilka miljonów ludności — to fraszka, 


Zadiużone majątki 
Kieleckie wojewódzkie biuro do spraw fi 
nansowo rolnych stwierdziło, że ogólna cyfra 
zadłużenia w 200 majątkach wynosi 44.916.601 
zł, łącznie z zaległościami podatkowemi i świad- 
i 
| 


n 


„T=gd f 
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody w zā= z 3 


wowe. Dotychczas z pod gruzów domu wy: 
dobyto zwłoki kobiety i dziecka, prawdo- 
podobnie jednak ofiar jest znacznie wię- 
cej. Wybuch, który było słychać w całem 
mieście zrobił wielkie wrażenie i wywoł-ł 


4 


miljona 
złotych na budowę szkół, Ma powstać 50 no- 


j , 


w | 


wy szkół, a opłata ta zawarta będzie w cenie 


ACO 
ta 


Ostre nieporozumienie między, 


W warszawskich b. teatrach miejskich wzno | 
dyrekcją a zespołem artystów znajduje się w | 


Przy robotach publicznych na terenie woja. 
wództwa lubelskiego zatrudnionych zostało 350 


Do prac przy regulacji rzeki Tyśmienicy w wo 
jewództwie lwowskiem przyjęto 150 robotników. 


